 onEdara: 


Miesięcznie 1 Mk. 80. > Karais 4 Mk. 50 fen 
; noszenie do domu dopłaca się 58 fen. miesięcznie. ini ; 

dnie 3 ME ha en przez pocztę miesięcznie 1 Mk. 8 di Hdministracya = 
alnie | 


Cena numeru PTEE Te A u Łodzi 


- Redakcga. w Warszawie: Okólnik 5. 


_Redakcya i Fdministracya w Łodzi: 
". Piotrkowska 86, 


8 (:] - e s 
! literacki, 
GEŁOSZENIA w Keólestwie Paiskiem 3 


Zwyczajne: 39 ten. za wiersz petiłowy jednoszpaltowy (na stronie 
sześć szpalt). 
roine: 5 fen. za wyraz, najmniej 50 fen. 


Erywańska 18. 


Hiekralagi: 49 fen. za wiersz petitowy czteroszpaltowy. ze 


Nadesłane (po tekście): 1 Mk. za wiersz petitowy czteroszpaltowy, ` Ę 


iw aeslgoinkia 4 kop 


Stanęliśmy ZMOWU. wobec dwóch no- 
ch wojen. Onegdaj rząd włoski wypo- 
edział za pośrednictwem rządu szwajcar- 
BO wojnę Niemcom, wczoraj zaś rząd 
wypowiedział wojnę Anistro- 


Nakł wypowiedzenia wojny Niemcom 
ez Włochy mie stanowi dla rządu nie- 


motliwością wybuchu jej liczono się w 
Niemczech od chwili ogłoszenia przez rząd 
włoski neutralności, a jeszcze bardziej po 
rozoczęciu przez Włochów akeyi zbroj- 
-nej przeciwko: monarchii naddunajskiej. 
>o Natychmiast po oświadczeniu „Włoch, 
że nie poprą zbrojnie trójprzymierza, nato- 
miast zachowają przyjazną neutralność, 
-— «Niemcy i Austro - Węgry przestały wierzyć 
-—w.fzczerość oświadczenia swego niedawne- 


ę. Ta się 2 it ua 


|. siły złożą: mające na celu utrzymywanie 
: 4 Blpaży wzdłuż granicy, oraz powstrzymanie 

- „pierwszego ataku nieprzyjaciela, o ileby 
` fakowy nieoczekiwanie nastąpił. 
-1 Włochy” oddawna spoglądały pożądliwie 
ną Tryest, Tyrol, Karyntyę i czekały jedynie 
sposobności, w którejby mogły sięgnąć po 
wymarzone prowincye. Najlepsza. spo- 
i W. mniemaniu „Woch, „nadarzyła 


: mm; a zarazem bali się pakować nie 
- wiedząc napewno, która ze stron walczą- 
cych będzie silniejszą, a zarazem pewniej- 
> szą zwycięstwa. Trzeba z punktu zazma- 
zyć, że Włosi pomydiii.a się bardzo w swych 
bliczeniach. 
Rozległy się pierwsze strzały, a rząd 
ski zawiadomił swych dawnych sprzy- 
rzeńców, iż zachowa względem walczą- 
ścisłą i przyjazna neutralność. Wsku- 
oświadczenia tego, Włochy z punktu 
aczyły się od trójprzymierza, i ,w sekre- 
zajęły stanowisko wyczeku jące, śledząc 
je bieg rozwijających się wypadków, 
W odpowiedniej : chwili wykorzystać 
sobność osiągnięcia „łatwych zdobyczy”. 
Z zajętego przez Włochy stanowiska 
ineo a wa Ówcze- 
Sojka 


o Włochem nadzwyczajne korzyści, ja- 
ich czekają z chwilą przyłączenia się 
do trójporozumienia, a jednocześnie 
żono im w razie dalszego upierania się 
y zachowaniu neutralności. 


Początkowo agitacya ta nie miała wię- 
pgo powodzenia; -lecz w miarę coraz 
kszego nacisku ze strony Anglii i Fran- 

oraz w miarę posuwania się Rosyan je- 
ią 1914 roku w głąb Galicyi, rząd wło- 
zaczął się skłaniać na stronę koalicyi, 
albowiem przypuszczał, iż zbliżyła się już 


centralne, a wówczas przy stosunizo- 
nieznacznych ofiarach, Włochy zdołają 

é to, czego óddawna pragnęły. Tó też: | 
mmdniu 1914 r. poraz pierwszy zwróciły - 


owanie neutralności. 


/ miarę jednak zwiększającego się 
ze słrony Anglii, Francyi i „Rosyi, 
ało coraz większe naprężenie słó- 

-pomiędzy Wiochami, a moharchią 


miedkiego najmniejszej niespodzianki. Z. 


„sprzymierzeńca. Jednocześnie Austro- 


* kiej i Tarawa taka Gdrowiednie a 


a, w której pokonane: zostaną -pań- 


CEECEE 9 


W marcu 1915 roku rząd 
węgierski rozpoczął ponownie układy z 
rządem włoskim i ze swej strony zaofiaro- 


austrycko- 


wał mu rozmaite ustępstwa. W odpowie- 
dzi ma to, w kwietniu 1915 r. rząd włoski 
wystąpił z mowemi żądaniami, których Au- 
siro ~ Wegry nie mogły zaspokoić. Wresz- 


cie w maju t. r. rząd włoski zerwał długo- - 


trwałe przymierze z państwami centralne- 
mi, „przyłączył: się do koalicyi iw dniu 23 
maja wypowiedział wojnę monarchii au- 
słryadko - węgierskiej. | 
Przypuszczenia Włoch, iż w niezadłu- 
gim czasie zdołają one z łatwością pokonać 
niedawnego sprzymierzeńca, okazały się 
zwodnemi. Państwa centralne nietylko, że 


"nie stały w obliczu pogrómu, jak to przy- 


puszczały Włochy, lecz przeciwnie, armie 
państw centralnych przełamały właśnie 


front nad Dunajcem i gnały Rosyan na 
wschód, zadając im ciężkie klęski jedną po 


drugiej. Pw może, Zk Włochy. byłyby się 


i ad Z koalicyą był jaż zawarty, wycoż ać. 
się już nie było można i już do. końca wiel- 
kiej wojny Włochy musza ponosić wszel- 
kie konsekwencye, jakie dla nich wypłyną | 
z powodu uczynionego po nie kroku. 

|. Jednocześnie z wypowiedzeniem woj- | 
ny monarchii naddimajekiej, rząd wioski o- 
graniczył się jedynie na zerwaniu . stosun- 
ków dyplomatycznych z Niemcami, nie wy- 
powiadając im jednak wojny, co w wyż 
szym stopniu denerwowało pozostałe pań- 
stwa koalicyi. 


s: Rząd włoski nie ufał swej potędze mi- 


litarnej; uważał przeto, iż prędzej odniesie 
korzyści, gdy nie będzie rozpraszać swych 
sił przez wys; yłanie deh na różne fronty, a 
rzuci je jedynie tylko przeciwko.. Austro- 
Węgrom. - Okazało się jednak obecnie, że 

i te przypuszezenia włoskie do niczego nie 
doprowadziły. Włosi stracili daremnie set- 
ki tysięcy ludzi, a odnieśli tylko bardzo 
minimalne korzyści. . | 
Nie wojując z Turcya ani z Niemcami 
Włochy miały powód do odmowy wysłania 
wojsk swoich tak do Tureyi, jak również 
do Francyi, czego natarczywie domagały 
się rządy angielski i i francuski. Gdy wszel- 
kie namowy tych państw nie skutkowały, 
wówczas Anglia poczęła stosować przeciw- 
ko Włochom pewne represye, polegające 
na odmowie. dostarczania węgla, żywności, 
gotówki i t. p. Z powodu represyj tych, | 
rząd wloski musiał w rezultacie uledz i 
wypowiedział wojnę Tureyi i Bułgaryi, u- 
nikal jednak do ostatniej chwili załargu 
zbrojnego z cesarstwem niemieckiem. 


ny, Włochy coraz bardziej wyczerpywaly 
się pod względem finansowym i ekonomi- 
| cznym, przez co stawały się coraz bardziej 
zależnemi od łaski Anglii i Franeyi. 

„Gdy wielka ofenzywa angielsko - fran- 
cuska nie osiągnela takich sulkcesów, ja- 
kich się po niej spodziewała koalicya, oraz i 
gdy. Francya wy czerpała prawie zupełnie 
swój materyał lidzi, WÓWCZAS dyplomacya 
angielsko - francuska bardziej jeszcze po- 
częłą atakować rząd włoski, ażeby wypowie- 
dział wojnę Mismcom i wysłał swe wojska 
ma pomoc koalicyi. 
;czas niedawnego pobytu w Rzymie Runci- 


$ do Austro - Węgier z żądaniem rozma- | manna zawarto ostateczny układ, na mocy 


ustępstw terytorydlnych wzamian za. | którego Anglia przyrzekia Włochom swa 


"pomoc ekonomiczna i finansową wzamian 
iw meor. - : 
> "Wysanio. C EW, aoc oł Brasso wystąpiły dziś rano do walki 
` było ostatnią zapowiedzią wojny włosko- . 
że w Macedonii ; 


niemieckiej. . Wiadomo, 
walczą współnie przeciwko koalicyi woj- | 
ska bułgarskie i niemieckie, jeżeli więc 
salonioką” armię koalicyi wzmocniły woż-. 


* Rękopisów niezastrzeżonych Redakcya nie zwraca. 


Mstwienie š 
o. U 


ARR: 


~ W miarę jednak przedłażania się woj- | 


Prawdopodobnie pod- | 


L IE: Częstochowa: ul. Panny Maryi 26; Tomaszów: F. Gomuliński, Płock: Admin. „Kuryera Płock“, oraz w SOSNOWCU, Kaliszu, Łowiczu, Łomży i Będzinie. 


_ BERLIN. (Urzędowe). Wielka" Kwa- 
tera Główna donosi 28 sierpnia: 


Wschodni teren walk: 
Front wojsk generała-fełdmarszatka 
l Afindenburga. 

Pod Lennevaden podczas wy- 
cieczki patrolu wzięto do niewoli 2 ofice- 
rów- i 38% żolmierzy. 

. Na północ od Świniuch (w łuku 
Łucka) wojska austryacko - węgierskie od- 
parły ataki oddziałów rosyjskich. 

Hromt wojsk generała kawaleryi ar- 
 cyksięcia Karola | 

Na północ od Dniestru wieczorem 
zaaczne siły rosyjskie ruszyły do ataku. 
Początkowy sukces nieprzyjaciela pod D e- 
lejowem zostal zupełnie wyrównany 
przez kontrnatarcie nocne. 

„Dalej na 2a. półnoe, pomiędz Pusto 
babami i Zawałowem pod działa- 
i niem ognia zaporowego wojska atakujące. 
i nie zdołały rozwinąć się na stanowiskach 
| de ataku. 

W Karpatach odparto natarcia ro- 
Syjskie na wzgórze, na północny - zachód 
a Kukula, oraz na Starą Wipczy- 


i 
BE Na o aa Siedmiogrodu 
zabrano jeńców rumuńskich. 


| Komunikat | niemiecki. 


W dziale hamdłnwym: 1 Mk. za wiersz petitowy czteroszpaltowy. . 


Zachodni teren walk: 

W obwodzie S © m m e wieczorem i no- 
ea nasi zachodni przeciwnicy z nakładem 
wielkich sił po należytym ogniu przygeto- 
wawezym czynili ponownie usiłowania, by. 
przerwać linię naszą na północ od rzeki. 

Na fronty Thiepvalu, fermy M om- 
quet i lasu Delvilie, Ginehy ude- 
rzali wielokrotnie Angliey, zaś stanowiska 
= nasze pomiędzy Maurepas — Glury atako- 


wali Francuzi. Ataki rozchwiały się po- - 


części w walce na blizki dystans, po części 
zaś przez kontratak. 

Na południowy zachód od Fermy 
Monquetiw lesie Delvyille walka 
trwa jeszeze dalej w Domnei oi czę- 
ściach rowów. 

Na pezostałym froncie zachodnim, WF- 
jawszy energiemą akeyę ogniową w godzi- 


nach wieczornych po obu stronach kanalu 


LaBassee i na wschodnim brzegu. Mo- 
zy, nie zaszła nie szczególnego. 


Bałkański teren walk: - 
Na froncie M o gle ny Bułgarzy weszli 


UE 


w posiadanie wzgórz na południe od Zbor- 


ska. 


U Cegańskiej Plsminy rozehwiały, się 


przeciwataki serbskie. 
Naczelne Dowództwo Miejscowe. 


Komunik katy s 


WIEDEŃ. Urzędowo donoszą 27-g0 ` 


sierpnia: l 
Rosyjski teren walk. 

Sytuacya bez zmiany. Nie zaszło nie 

szezególnego. 

- Włoski teren walk: 

Ponowne ataki na Cauriel odparto 

z dotkliwemi stratami Ha Włecków. Ten, 

sam les spotkał również wszystkie natar- 

cią nieprzyjaciela na irem Alp Tessań- 


skie- 
Na froncie wybrzeża i kaernieńskim 


| nie zaszła nie seczególnege. 
Albański teren walk: 
Nie nowego. 


= Zastępca szeła sztabu generalnego 
i von Hoefer, 
Feldmarsmaiek - porucznik. 


WIEDER. Urzędowe donoszą 28-20 
| sierpnia: 

| Wschodni teren walk. 

| Na południowe - wschodnim i wsched- 
| nim wale granicznym Węgier, newy nasz 
| nieprzyjaciel, Rumunia zamieniła wczoraj 


| wieczorem pierwsze strzały podczas napa- 

| | du na nasze posterunki graniezne. W wą- 
| wezie czerwonej Wieży: i w wąwosach 
| Ba południowym zachodzie i na południu 


z obydwóch stron oddziały przednie, przy- 


j 


| skie. 


czem wzięto pierwszych jeńców rumnń- | 


austryackie. 


W Karpatach na- północnym zadliodzie 
od góry Kukul odparliśmy wśród cięż- 
kich strat dla nieprzyjacieła silny atak ro- 

Również na północy od Mary ampo- 
la wyksnane wczoraj wieczorem przez 
Rosyan natarcie zakończyło się zupełnem 
niepowodzeniem Resyan. Zostali oni Wszę- 
dzie edrzuceni, częściowe w kontrataku i 
pozostawili w naszych rękach wielu jań- 
GW. 

| 
u 


Armia generała pikówałkś Fer- 


sztyansky ego mdaremniła ataki ro-. 


i syjskie. Pozałem nie wydarzyła się nie 
mamiennego. 


Wioski teren walk. 


Na CaurioFu zowa walezsne za- 
ciekie, Gdy załamał się atak nieprzyjasiel- 
ski w ogniu armatnim, powiodło się wie- 
czorem eddziałowi włoskiemu przy silnem 
poparciu artyieryi wtargnęć do stanowisk 
naszych na wierzchołku. Dzisiaj rano 
kontratakiem wyparto porownie przeci- 
wnika. 

Na froncie Psbkrzeża . artylerya 
włoska ostrzeliwała żywo Monte San 
Gabriele i ekolisę Nova Vas - 


j Albański teren walk. 
Wśród C. i K. wojsk nie mamiennego. 
pos Zastępea szefa sztabu generałnsge 


ron Heellor | 


WIEDEŃ. Urzędowo donoszą 274-g0 
sierpnia: a 

W dniu 26 b. m. porucznik okreta li- 
niowego Kanjovie wraz z dwoma innymi 
kydroplanami zaatakował na morza Y o ń- 


Sprawozdanie admiralieyi austryackiej. a | 


ców strażniczych i jeden z nich zatepi! przy 
pomocy bomby. 
gwałtownie przez nieprzyjacielskie parow- 
ce strażnicze, powróciły bez: szwanku. - 
Dowództwo Floty. 


ska włoskie, wówczas niedałoby się unik- 
nąć starcia włosko - niemieckiego. 
Formalne wypowiedzenie wojny Niem- 
com de facto prawie wcale nie zmienia do- 
tychczasowego stanu rzeczy i jest ono dal- 
szą konsekwencyą złamania przymierza, 
oraz wymikiem długotrwałego nacisku na 
Włochy, ze strony Anglii. i 
-  Nałomiast z chwilą wypowiedzenia woj- 
ny Austro - Węgrom przez Rumunię przy- 
był państwom centralnym nowy, dziewiąty 
przeciwnik. Na Rumunię główny nacisk 
wywierała Rosya. Rząd rumuński przeszło 
dwa lata zachowywał swą neutralność, 
wreszcie uległ namowom i naciskowi. | 
_ Państwa centralne także i przeciwko 
Rumunii zachowywały wszelką ostrożmość, 
wobec czego nowa wojna również nie jest 
dla nich niespodzianka. l 
Na razie rząd rumuński wypowiedział 
wojnę tylko Austro - Węgrom, lecz trzeba 
pamiętać, iż wojska austryackie walczą 
. wspólnie z wojskami niemieckiemi, wobec 
czego nie da się uniknaĉ starcia pomiędzy 
armią rumuńską a niemiecką, bo bezwąt- 
pienia doprowadzi również do wojny Nie- 
miec z Rumunią | 
Bardzo długo zbierający wrzód pękł 
nareszcie. Wyraźne stanowisko. Rumunii 


jest dla państw centralnych lepszem, ani- 
żeli ciągła niepewność. 


Zatem hipotezy, stawiane odawna, przy- 
puszczenia i wnioski co do ewentualnego za- 
chowania się Rumunii przeszły w sfere kon- 
kretu. Rubel rosyjski i szansonistka franti- 
ska zwyciężyły. E 

Wobec wciągnięcia Rumunii przez enten- 
_ te do wojny z państwami centralnemi nie od 
rzeczy będzie poświęcić nieco miejsca sile 
zbrojnej Rumunii. 

W Rumunii wprowadzono w życie prawo 
powszechnej służby wojskowej już w r. 1859, 
a więc przed wstąpieniem na tron Karola Ho- 
kenzollerna. Rozpoczyna się z 21 rokiem ży- 
cia, a kończy się w r. 46. Ponieważ w Rumu- 
nii zaciąga się corocznie okrągłe 55 tys. re- 
krutów, przeto siła zorojna na stopie pokojo- 
wej wynosi 5,500 oficerów i urzędników woj- 
skowych, oraz około 125 tys. żołnierzy, z któ- 
rych jednak w czasie pokoju uwalnia się 10% 
ze walgędów oszczędnościowych. i 

Z calego więc rozporzadzalnego materya- 
łu żołnierskiego Rumunia zmobilizować może 
armię z 450,000 ludzi, z pośród których przy- 
najmniej 250,000 należy do wojska liniowego. 
Materyał ludzki jednak w Rumunii jest tak 
wielki, że zorganizowanie armii 600-tysięcz- 
nej nie przedsiawiałoby żadnej trudności, o 
ile oczywiście magazyny rumuńskie byłyby 
dostatecznie wyposażone: w uzbrojenie, mun- 
dury i treny. Z eyir powyższych, jakoteż i z 
faktu, że uzbrojenie rumuńskie jest nawskroś 
nowocześne, wynika dowodnie, że armia ta 
pod tym względem stanąć może godnie obok 
innych armij. f 

Co się tyczy militarnego wykształcenia w 
wojsku rumuńskiem, wskaząć trzeba na pe- 
wne zupełnie odrębne urządzenia w Rumunii, 
które przyczyniają się zasadniczo do wdroże- 
nia w dorastającą miodzież zasad wojsko- 
wych, i to już wtedy, gdy nie dojrzała jeszcze 
do wieku wojskowego. Wymienić tu należy 
przedewszystkiem urządzenie, według które- 
go we wszystkich wyższych klasach szkolnych 
odbywa się regularną naukę wojskową; a da- 
lej, że wszyscy dziewietnasto i dwudziesto- 
letni młodzieńcy przed wstąpieniem do armii 
regularnej, co drugą niedzielę odbywać mu- 
szą mustrę pod kierownictwem oficerów i 
podoficerów. 

Druga właściwość rumuńska, to pułki ią- 
- ady, tax zw. „Karaszi“; składają się w prze- 
ciwstawieniu do regularnych pułków „rezio- 
ri“ (huzarskich) wyłącznie z szwadronów za- 
pasowych, Pułki te rekrutują się ze sfer zie- 
miąńskich; zaciągnięci rekruci w przepisa- 
mym rynsztunku wojskowym (własnyta) przy: 
prowadzają wlasne do siużby wojskowej zda- 
tne konie i pełnią służbę na zmianę. Czas 
pierwszych ćwiczeń trwa trzy miesiące, a w 
„następnych latach odbywają corocznie kilku- 
miesięczne ćwiczenia uzupełniające. System 
ten, zwany „szimbusem”, to szczątki dawniej- 
szej orgauizacyi wojsk milicyjnych dawnych 
księstw możdawyskiego i wolodawskiego. Ri- 
mmuński korpus oiicerski rekrutuje się prze- 
ważnie ze studentów, którzy po ukończeniu 
studyów uniwersyteckich uczęszczają czas pe- 
sien na wyklady szkoły oficerskiej w Buka- 
reszcie, podzielonej na wydziały: . piechoty, 
artyleryi, pionierów i t. d. Niezależnie od tych 
wysyła się na szkołę oficerską bardziej uzdol- 
nionych podoficerów, kiórych przygotowuje 
. Się łam do egzaminów porucznikowskich. - 


"W wojsku rumuńskiem istnieje mimo to 
poważniejszy brak oficerów zapasowych, re- 


krutujących się z pośród „jednorocznych”. 


Aby więc brakowi temu przeciwdziałać, wy- 
dano niedawno rozporządzenie, mocą które- 
go wszyscy dymisyonowani dawniejsi oficero- 
wie aktywni i zapasowi jeszcze lat 10 od wy- 


stąpienia z wojska podlegają zarządzeniom 


miaisteryum wojny. l 

Żołnierz rumuński jest już na zasadzie 
wychowania domowego mało wymagający i 
wyjatkowo karny, tak, że stanowi on dobry 
materyał wojskowy na wypadek wojny; ina- 
czej jednak przedstawia się wytworny oficer 
rumuński, który posiada bez porównania wię- 


. ksze wymagania, aniżeli jego koledzy reszty 


| 


państw bałkańskich. W ostatnim czasie zà- 
prowadzono w całej armii rumuńskiej nowe 
umundurowania armii polowe—szarozielone. 
Ponieważ zaś. uzbrojenie armii jest nawskroś 
nowoczesne, a dalej ponieważ Rumunia, za- 
chowujae dotychczas postawę neutralna, mia- 
ła doskonałą sposobność korzystania z wszel- 
kich dotychczasowych doświadczeń wojen- 
nych państw walczących, z których też bardzo 
skwapliwie — zdaje się — korzystała, przeto 
zbrojne wimieszanie się jej w wir wojny świa- 
towej posiadać może niewątpliwie 'ważne zna- 
czenie. 


Go opowiadają Rosyanti. 

'Potersburg, 27 sierpnia. =- Wielki sztab 
generalny donosi 28 sierpnia po południu: 

. Front zachodni: W Karpatach, na zacho- 
dzie od Nadwórny nasze siły zbrojne odrzu- 
city nieprzyjaciela, obsadziły wieś Huta i do- 
szły do źródeł Bystrzycy Sułotwińskiej i By- 
strzycy Nadwormiańskiej, oraz do okolicy Ra- 
fajłowej.. f E 

Front kaukaski: Na froncie od miasta 
Kighi aż do jeziora Wan trwają zacięte walki. 
Wojska nasze, które obsadziły Musz wtar- 
gnęły na pasmo wzgórz Keurtik Dag (Kulp 
Dag), gdzie wzięły jeńców. W kieruniku Mo- 


zulu pędzimy przed sobą resztki 4-ej dywizyi 


tureckiej. 
Front bałkański: 


koalicyi (Anglicy, Włosi, Serbowie i. Francu- 
zi) pod dowództwem „generała Sarrail. Tym 


sposobem bezustannie rozwijają się siły 


zbrojse sprzymierzonych na wszystkich tere- 
nach walk. . : 


a) U 


Kommikaty irazcnskie. 


Paryż, 28 sierpnia (T. wł). — Urzędowo 
donoszą. 2% sierpnia po poł: ` 
Na ironcie Sommy noe była względnie 
spokojną. Niepogoda utrudniała nam opera- 
cye. | | sa, 

Na prawym brzegu Mozy w ciągu nocy 
skierowali Niemcy trzy po sobie następujące 
ataki przeciwko laskom Vaux i Ckapitre. 


się oni cofnąć po poniesieniu dotkliwych 
strat do rowów, z których wyszli. l 
W Lotaryngii odparto bez trudu liczne 
natarcia niemieckię na posterunki pomiędzy 
Arracourt i Embermenil. l 

W lesie Aprement noc była spokojną. 
Granatyerzy francuscy zmusili do poty- 
czek patrole niemieckie i rozproszyli je. 
Około godz. 10 wieczorem Niemcy wyko- 
nali atak w kierunku Oroix St. Jean, na fron- 
tie o szetókości 800 metrów. Ponieśli oni po- 
rażkę w ogniu załorowym. ; 
-Z reszty frontu niema do doniesienia żad- 
nego ważniejszego wydarzenia. 

Paryż, 28 sierpnia (T. wL). — Urzędowo 
donoszą 27 sierpnia wiecz.:. | 
Na całym froncie, wobec bezustannej nie- 
pogody nie wydarzył 
wypadek. 


Nariuikajy angielskie, 

Londyn, 28 sierpnia. (T. wł.). 
kwaiera donosi 27 sierpnia: 
Na północy od Guińhy zyskaliśmy ną te- 
renie. 
peracyach. 
Londyn, 28 sierpnia. (I. wł). — Główna 
kwatera donosi 27 sierpnia: l i 
Podcżaś skutecznego ataku, o kiórem do- 
nosiliśmy w komunikacie z dnia 25 sierpnia, 
zdobyliśmy 7 karabinów maszynowych. Zdo- 
byto dalsze 200 yardów rowów nieprzyjaciel 
skich w pobliżu Bazeniin le Petit. | 


Lipsk, 28 sierpnia. Jesienny jarmark lip- 


wystawców, aniżeli we wsżystkich dotychcza- 


GZ o 


Samoloty, ostrzeliwane 


Wojska rosyjskie .przý- . 


były do Salonik i włączone zostały do armii “prosi rząd szwajcarski o. podanie powyż- 


"szego do wiadomosci cesarskiego rządu 


Powstrzymani naszym ogniem musieli- 


|fiezme Woliła donosi: 


się żaden ważniejszy 


— Główna 


Stan pogody przeszkadzał nam w © 


-wili zwolennicy wypowiedzenia wojny i wów. 


lama s 


dobno konserwatyści pod wodzą Carpa opie- 


ski został otwarty, wzięło w nim udział więcej . 


sowych jarmarkach wojennych. Liczba wy- 
stawców wynosi około 2,600. Jarmark adwie: ` 


'dzi uważnie wiadomości nadchodzące z. Ru- 
dziło dotychczas przeszło 28,000 osób, „u 


PAC „manii, wiedziały, że stanowisko Rumónii: jest 


5 i 
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, Bertin, 27 sierpnia (T. wł.). — Donie: 
sienie Biura Wolffa: Nota, na mocy. której 
poseł włoski w Bernie z polecenia swego rzą-. 
du zwrócił się w. dniu 26 b. m. do rządu szwaj- 
carskiego z prośbą o zakomunikowanie nie-. 
mieckiemu rządowi cesarskiemu, iż Włochy” 
od 28 sierpnia uważają się za będące na sto- 
pie wojennej z Niemcami, posiada następują: . 
ce brzmienie: Z polecenia rządu Jego: Kró- 
lewskiej Mości, mam honor podać do wiade- 
mości Waszej FEkscelencyi i Rady Związko- 
wej następujące doniesienie: Akcye nieprzy- 
jaciełskie że strony rządu niemieckiego prze- 
ciw Włochom następują po sobie ze wzrasta- 
jącą gwałtownością. Wystarcza wspomnieć 
powtarzające się dostawy broni i przyrządów 
do wejny lądowej i morskiej, uskuteczniane 
przez Niemcy i Austro - Węgry, jako również 
udział niemieckich oficerów, żołnierzy 
i marynarzy w różnych operacyach militar. 
nych skierowanych przeciwko Włochom. Ró- 
wnież Niemcom zawdzięczają Anstro - Węgry 
poparcie w najróżnerodniejszej formio i w 
najszerszej mierze, co. umożliwiło im 
ściągnąć ostatnio siły do szezególnie rozległe- 
go przedsięwzięcia przeciw Włochom. Na- 
stępnie wspommieć należy wydawanie nie- - 
przyjacielowi naszemu jeńców włoskieh, kłó- 
rzy zbiegli z anstryacko - węgierskich obozów. 
dla jeńców i schronili się na terytoryum nie- 
mieckie, żądanie skirowane naskutek sa- 
biegów cesarskiego msinisteryum spraw) za- 
gramiomnych do niemieckich instytucyj kredy. 
towych i bankierów, by każdego poddanego 
włoskiego uważane za cudzoziemca wrogiego 
i wstrzymano każdą wypłałę, jaka mu przypa- 
da, jak również zawieszenie wyplaty rent no- 
botnikom włoskim, które należą się im na 
mocy wyraźnych postanowień prawa niemiec- 
kiego. Wszystko to są zjawiska, w których 
rząd włoski dopatruje się istotnego, systema- 
tyczmego stanowiska rządu cesarskiego, 
względem siebie. Rząd włoski nie może dłużej 
znosić podobnego stanu. Pogiębia:en ż wy- 
łączną szkodą dla Włoch doniosłe przeciwień- 
stwa w istotnej i prawnej sytuacyi, która sa- 
ma przez się wynika z tej. ókoliczneści, że 
Włochy z jednej stromy, Niemty zaś z drugiej 
sprzymierzone są z dwiema grupami państw, 
wiodących ze sobą wojię. Z przytoczenych 
powodów rząd włoski w imieniu Jego Kró- 
lewskiej Mości, króla Włoch oświadcza ni- 
niejszem, iż od 28 sierpnia uważa się za bg- 
dący na słópie wojennej z Niemcami, i 


niemieckiego. - | 
Kosy prasy niemieckiej, | 

Berlin, 28 sienpnia. (T. wł.). — „Nord- 
deutsche Allgemeine Zeitung" pisze: Fer- 
malne wypowiedzenie wejny Niemetsm przez 
Włochy nie wiele zmienia w stanie, istnieja- 
cym de facto. Gdy w roku ubiegłym, Włochy 
wypewiedziały wojnę Austro- Węgrom, rząd 
cesarski przed wysłaniem księcia Bilowa w 
poselstwie de Rzymu zwrócił uwagę rządu 
wioskiego na ią okoliczność, iż wszędzie siły: 
austryacko - węgierskie, zmięszane są z woj- 


ja | 


Wypowiedzenie wojnę Masiy 
Berlin, 28 sierpnia. Biuro Telegra- 
Rząd rumuński 
wczoraj wieczorem wypowiedział wojnę 
Austro - Węgrom. Rada związkowa zbie- 
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|rże się na natychmiastowe posiedzenie. 


Wiedeń, 28 sierpnia (T. wł). — Do- 
niesienie Biura Woliia: Wezorajszej nocy 
królewski poseł rumuński zjawił się w mi- 
nisteryum spraw zagranieżnych dla dorę- 
czenia noty, która opiewa, iż Rumunia od 
godź. 9 wieczorem dnia 27 sierpnia uważa - 


"się za będącą na stopie wojennej z Austro- 


Węgrami. 


Rafa korea w Rumani. 


_ Berlin, 28 sierpnia (T. wł). — Według: 


dyplomatyczne, decyzya, powzięta w Buka- 
teśwcie w sprawie wypowiedzenia wojny At- 
stro - Węgrom posiadała bardzo małe wido- 
ki prawdopodobieństwa do chwili zwołania 
rady koronnej. Jednakże w chwili, gdy było 
już pewnem, że w radzie koronnej weźmie u. 
dział cały gabinet obecny, większość stano- 


czas należało już liczyć się z tym taktem. Po- 


Tali się udziałowi całego gabinetu w radzie 
koronnej, gdyż sprzeciwia się to konstyłucyi. 
Pod koniec byli jednak zmuszeni - ustąpić. 
Państwa centralne, jak wogóle każdy, kto sle- 


wiadomości otrzymanych przez tutejsze sfery | 


| 
| 
| 


„tego, ik Niemey. 
< stryacko - węgierskich sprzymierzeńców prz 
ciwko każdemu przeciwnikowi. 


„dą jest, że coś 6-ciu jeńców wojeznye 


"nicy niemieckiej i odstawieno z powrotem. | 


Ronin 


| chwiejne. Dlatego też były przygotowan Ba - 


` skami niemieckie | wojs 
|: austryaeko - węgierskie zwrócony hędzie je 
nocześnie przeciw wojskom niemieckin 


'bankowąch i robotniczych jest jedynie powi 
rzeniem pogłosek rozsiewanych przez: pr 


"wyłącznie dalszą konsekwencyą dawniej 
| złamamego przymierza i wynikiem macik 


pić ostatnie skrupuły Sonnino: 


i, przeto atak na wojsk 


Rząd włoski nie był tedy ani chwili pozos 
wiony przez Niemcy w niepewności, 60 
tważają za obowiązek 
militarnych swych a 


wą 


poparcie przedsięwzięć 


Co zaś ( 
wspównianego w necie wydawania zbiegłyń 
jeńców wojennych Austro - Węgrom, to pra. 


chów, którzy zbiegli z austryacko - węgie 
skiego obozu dla jeńców, zatrzymano na 


: W tym jednak razie chodziło © postę | 
wanie: organów podrzędnych, Straży sE 
k | 


które nie zostało pochwalone przez rząd t 
| sarski, Ten zaś. wielokrotnie już przed zj 


giem miesięcy na skutek przedstawień „rząą 
włeskiege poczynił propozycje współdziała 


: ee zadawalniającemu rozwiązaniu tej spre 3 
‘Twierdzenie Włochów 


"o zanresztowaių 
włoskich należneę 


przez rząd niemiecki 


włoską w lipen r. b., które zostały już nalej 
cie obalone przez „Nord. Aligem. Ztg.* w dig 
20 lipea. Godniej byłoby, gdyby rząd właś 

zrezygnował z motywowania wypowiedzejja 


wojny Niemcem przy pomocy argumentów d- 


a 


fistyeznych, „jakoby postanowienie jego bie 
wywieranege nań już ol szeregu miesicy 
przez Aaglię i jej sprzymierzeńców. 


- Berlin, 28 sierpnia. (T. wł). — Podo i 
jak wystąpienie Portugali, również i og 
szene w godzinach rannych przez pisma jg» - 
ranne wypowiedzenie wojny przez Włołty, ` 
wywarło w Niemczech bardzo małe wraząje. 
Wypadek ten dzienniki określają jako bia 
cy bez znaczenia tak pod waględem politgz. 
nym jak i wojskowym i nie rozwodzą Się 
stezególniej nad tem  najświeższem „taj = 
etwom wioskiem. i E 

„Lokalanzejger* pisze: Wypowiedadiie 
wojny dewiodło jedynie, że Włochy nie) 
traktowane przez swych sprzymierzeńców ja- 
ko równe im mocarstwo, lecz, jak to łów 
się jest obecnie przekonać, stały się wasiem 
swych silniejszych sprzymierzeńców. Ostęek 
uczucia wstydu przeszkadzał Sonnino wWy= 
powiedzeniu wajny _ sprzymierzeńcowi 
mieckioemu, któremu Włochy - zawdzi 
szczególnie w ich rozwoju ekonomiczna 


powedu nacisku angielskiego, musiały | 


= 


hiy. 
Z 


„Berliner Tageblatt” pisze, sarkastyodies 
Wypowiedzenie wojny nio bylo dia nas idha i 
niespodzianką, przeciwnie, od chwili gdy 
angielski minister finansów przebywał we 
Włoszech, gdzie gabinet Bosellego: sajma 


chwiejne siańewiske w sprawie wojny) z” 
Niemcami, wiedziame, iż Włochy znajdujągie 
w zależności od swych sprzymierzeńców 
wypowiedzenie wojny ozekaliśmy bez 
cierpliwości i niepokeju, oraz z pown 
siebie i obojętnością, x jaką się oczekujede 
szezu przy pochmurnem niebie. i 


wszelką ewentualność i fakt obecny ni 
dla nich niespodzianką. . 


Ray piast. | 
Berlin, 28 sierpnia (T. wl). — Z poda 
wypowiedzenia przez Rumunię wojny Ale 
stro - Węgrom „Berliner Local Anzeiger pis - 
sze m. i.: Decyzya bukareszteńskiej radyko« | 
ronnej nie jest dia państw centralnychby 


"najmniej niespodziewana, podobnie jak Ty” 


nie ód wtzóraj dopiero było brane pod 


powiedzenie wojny. przez Włochy. Stawi òs 
na państwa centralne wobec nowych zdań 
militarnych, których rozwiązanie z pewne 


gę. Dlatego też powinniśmy wobec nieg 
chować dawną wiarę w moc niezwycięś ią 
naszego oręża, my podobnie, jak nasi sj% 
mierzeńcy nad Dunajem, którzy wszak 30 
kaja pierwszą nawałę nieprzyjaciela. DE 
nik pisze dalej: Aż do wczorajszego 
dzenia rady koronnej w Bukareszcie sf 
wa ta w Rumunii była postawiona na ©% 
strzu miecza) Wiedzieliśmy oczywiście 
ód szeregu miesięcy, czego mogliśmy spod: 
wać się z tamtąd. Nie mogliśmy jednak zt 
się wszelkiej nadziei w zachowanie przez!S$* 
munie neutralności, dopóki prócz eleni 
tów rusofilskich na bieg spraw wpływ f% 
wierały również inne czynniki, usiłując pf” 
strzymać Rumunię od samobójczej  decyfi: 
która stała się wszak faktem. | 
„Voss. Zig.“ pisze m. i.: -Byłoby zafè 
nie mylnem, gdybyśmy wobec dzisiejszej S* 
tnacyi usiłowali żywić lekkomyślny optymi 
Obecne wypowiedzenie wojny stawia nas 
bec. zadań miliiarnych, jakich dotychczas 
rozwiązywał jeszcze żaden naród na świ 
Dziennik pisze pod koniec: Jeżeli: zain 


3s 


i zagranicy, jest niewiele, a jednak Rosya 


<o pień aa me aoa do szełów 


nasi sprzymierzeńcy 
nie. wobec - poważnych kłopotów 


ści z „obroną. „Zetwamię; Rumunii > 


2 nie m 
- stała. chwila: d nowej metody: sasea 


/ Niema: obecnie celu rozważania, czy było ko- 


- miecznem, by sprawy wzięły: taki obrót, i czy 
mien już daleko wcześniej zmusić Ru- 
b zdęklarowania się w stosunku do 


ROSE 


© kodon Kay iphon 


Ż - Berlin, 28 sierpnia. (I. wł.). — Raąd ru- 


Mmuński wypowiedział wczoraj wieczorem woj-. 
nę Austro - Węgrom. Rada związkowa ma, się. 


. gabrać na natychmiastowyem posiedzeniu. Go- 
-Waina e której się zbierze Rada związkowa, 


; tureccy 


[iwe wszystkich Komeśksłąch generała. Saraila 
| jako nieunikniony” środek żaradczy występu: 

ją obecnie do akcyi armie rumuńskie. Wi- 

-docznie Rumunia wierzy w swoją misyę iw: 
.| swe zdolności do niej. 
samą _ myślą, "która skłoniła w zeszłym roku. 
Włochy - -— do decyżyi. Nie uciekając się do: 


imio została jeszcze postanowioną, -Zwolanie 


$i po- wypowiedzenia wojny nastąpi na mo- 


"sai artykułu ins: Doyrnawiójio | 


mia * wojny w imieniu państwa Koniecznem 
„jest przyzwolenie Rady związkowej, ehyba, 
wła MN W jego 


y 


l 'Yaniebnem złamaniu przez Rumunię, o 
„czem już. donoszono, zawartych z Austro - 


- fmomiednie z woj. s. 


Berlin, 28 sierpnia. (Urzędówo). Po 


| Węgrami i Niemeami traktatów, i po wezo- ` 


'rajszem wypowiedzeniu naszemu spray- 
imierzeńcowi. wojny, poseł cesarski w Bu- 
'kareszeie upoważniony został do zażądamia 
"paszportów, oraz do oświadczenia rządowi 


e) rumuńskiemu, że Niemcy uważają się ód- 


! „tąd za pono: na Sers Wojennej z Ramu- 


 Nemoryal Eola Polskiego. 

| Haga, 28 sierpnia (T. wi) — Wedlug 
„limesa“, Koło Polskie wręczyło rzadowi - 
rosyjskiemu memoryal z wyszezególnie- 
niem zarządzeń, jakich Polska domaga się 
od Rosyi. Zarządzenia te obejmują: Przy- | 
wrócenie Królestwa Polskiego; które zwią- 
zane byłoby z Resyą jedynie przez unię 
personalną, przez jednolity wspólny zarząd. 
kościoła prawosławnego, politykę zagra- 
niczną, obrony krajowej, taryię celna, mo- 
nopol, podatki i ustrój. monetarny. Prócz. 
tego Polacy otrzymać winni własne prawo-: 
- dawstwo krajowe, własne finanse i własny | 
rząd. Koło domaga się amnestyi dla wszy- 
stkich Polaków, oskarżonych lub skaza- 
nych w czasie ekupacyi nieprzyjacielskiej. 
Ma być mianowana tymczasowa rada zarzą- 
dzająca, której siedmiu członków już wy- 
zmaczono, później zaś zostanie mianowa- : 
nych jeszcze 5-eiu z części kraju, zajętych 
obecnie przez Niemców. Jednym z nich 
powinien m ks. Labomirski. 


Hiedsteńnzny wyrół anaiei. 


Haga, 28 sierpnia (T. wł.) —„Times* 
już od dwóch lat: zamieszcza ilustrowane 
dodatki rosyjskie, by naród angielski za- 
. zmajomić: ze stosunkami rosyjskiemi. Osta- 

tni dodatek zawiera wynurzenia ministra | 
wojny, który uskarża się na to, że Rosya. 
-ciągle jeszcze produkuje niedostateczną 
ilość amunicyi. Gdyby fabryki rosyjskie 
podwoiły nawet swą produkcyę, to i tak 
„otrzymywana ilość amunicyi byłaby jesz- 
- eze niedostateczną. Tego, eo pochodzi z 


,. musi być wdzięczną i za to. Konityngen- 
R S rekruta nie stoją również tak Świet- 
-jak to sobie wyobraża zagranica, 
gdyż rząd rosyjski począł wcielać do sze- 
'regów nawet mieszkańców kraju, pocho-. 
„dzenia nierosyjskiego. Inny artykuł oma- 
wia zarządzenia przeciw sprzeniewierzaniu: 
„pieniędzy: poipw ony 


- Więfafonie BE froncie. 
Sztokholm, 28 sierpnia. (T. wł.). — Ro 
sya; jak widać, nie pomija żadnej sposobno- 
ści, mogącej dopomódz w uzupełnieniu dzie- 
siątsowanych ustawicznie szeregów armii. 
„Voss. Zig.“ dowiaduje się drogą pośred- 

unią z Petersburga, iż zarząd centralny wię- 


-J poszczególnych ` więzień, sa więźniów, 


Żyje ona obecnie tą 


jasno: widzenia, lecz jedynie na- mocy: do- 


świadczenia; jakie nabyć było można 0d'0-. 


wej chwili, spodziewać się należy, że spotka 
ja ja te same rozwarowania, jakie przypa- 


diy w udziale jej własnemu sprzymierzeńco- 


Wi. Zadania, wobec jakich stoją państwa 


centralne; nie należy się łudzić, będą obeć- 


nie jeszcze. trudniejsze, lecz siły, jakie -sa 
one w stanie „rozwinąć, „aaawiedzą: i donio- 
stości tych zadań. - ; , 


| at nisi E T ie. 

Berlin, '28 „sierpnia (T. m. 
Tutejszy: “poseł rumuński narazie nie jest 
obecnym =w Berlinie, Przybędzie on w 
ciągu dnia dzisiejszego lub jutrzejszego 


do tutejszego poselstwa rumuńskiego. 


Podczas jego nieobecności zastępuje go 
poseł Bogelli, który dopiero dzisiaj za- 


wiadomiony. został ze strony. swego. rzą- 
du, o wypowiedzeniu wojny Anstro- WS 
Epon przez Rumunię. 


o ig amís. 
Braso, 28 sierpnia (T. wł). — Rzad r TU- 


| muński czyni gorączkowo przygotowania mi- 


Iżarne. Komendantem pierwszej armii za- 


mianowano generała Culeera, komendantem 


drugiej generała Averescu, a kamendantami 


trzeciej i emwartej generałów Aslan i Bres- 
BAR. sai Ton 


Moraforyim mygkie. 


Bukareszt, 26 sierpnia. (T. wł). — _ Do- 


niesienie Biura Wolffa: Moratoryum rumuń- 
skie na zobowiązania dotyczace. zagranicy 
przodtüžóno; jeszcze o 4 miesiące, 


RAEE 


rzy okażą się odpowiednimi, przesłano do 
„miejscowych „komend okręgowych dla: wysła- 
nią na front. Z więzienia Taguroskiego wy- 
ruszyło już. 400 więźniów na rosyjski front 
południowo - zachodni” na razie do służby 
Gaoweż 
Rozszerzenie pana gmi vijem. 
i Sztekkołm, 28 sierpnia. (T. wł.). — We 
dług gazety „Birżewyja Wiedomosti”, mini- 
ster finansów, Bark, zamierza wy. nagłym 
| wniosku na mocy artykułu 87 przeprowadzić 
„rozszerzenie prawa emisyjnego odnośny pro- 


jekt prawa był w swoim czasie odrzucony 
-przez Dumę. Stürmer zwołał komitet finan--. 


sowy. dla omówienia tej sprawy, oraz bieža- 
«cych spraw finansowych, szczególnie opera- 


cyj kredytowych: zagranicą, Oraz zamierzonej. 


s 


„Pożyczki wewaiętrzaiej. 


- Mnzęwa zyska 


Berlin, 28 sierpnia (T. wł.). — Według 
doniesień dzienników niemieckich, korespon- 
denci amerykańscy przebywający na niemiec- 
kim froncie zachodnim, ofenzywę czwórporo- 
zumienia przedstawiają | jako eksperyment 
nie mający żadnego powodzenia. Główno- 
dowodzący alemi nad. Somme w roz- 
mówie z korespondentem „Times'a“ nowo- 
jorskiego oświadczył, iż ataki angielskie 
pomimo wiadomych mu ciężkich strat an- 
gielskich, są bardzo zacięte. Natarcie zo- 


stało odparte; : punkt kulminacyjny przetrwa- 


- no, pomimo to Anglicy będą prawdopodo- 


bnie, ofenzywę swoją prowadzić jeszcze przez 
pgwien czas, jakkolwiek. zupełnie beznadziej- 
nie. General niemiecki oświadczył następ- 
„nie, iż jest przygotowanym do kampanii zi- 
„mowej, O. przełamaniu frontu nie może być 
Mowy. o 356 


anm eens it 


- one? angielski w Bernie. | 
Genewa, 28 sierpnia (T. wł.). — „Jour- 
Ral de Geneve“ donosi, iż hr. Duff, poseł an- 
gielski w Bernie, został zwolniony ze stano- 
me ze wzgiędu ma zły stan zdrowia. 


y sprawie koaren saeyalisfów 
„Haga, 28 sierpnia. (T. wł). — Kiero- 
wtictwo socyalistów francuskich postanowi- 
ło znaczną większością głosów skierować do 
socyalistów ' Wielkiej Brytanii, Francyi, Bel- 
gii, Serbii, Wloch, Rosyi, Ranady, Afryki po- 
ludniowej, „Australii i Portugalii odezwę, 
zwołującą ich na kongres w Londynie. Pro- 
gram zawiera. dwa. następujące punkty: 
E3] Warunki pokoji, 2 a. w iaki smosób NO U- 


rodowym w Hadze wniosek, proponujący. Zot- 
ganizcwanie kongresu. Biuro haskie dzisiaj 


już ma rozesłać RA 


5 Raika p patat. 

Lagano, 28 sierpnia. (T. WL). — Agen. 
eya "Stefaniego' podaje dekret namiestnika, 
na mocy którego rzymski pałac „Venezia“, 
mależący dotychczas do Austro- Węgier, 20- 


‘Staje uznarty za własność państwa włoskiego. 
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-stępuje: 


Nacisk na Grange. 


Bern, 28 sierpnia (T. wl). — Z powodu 
doniesienia dziennika ateńskiego „Patris“ a. 


wymżanie zdań pomiędzy mocarstwami koa- 
licyi w sprawie politycznej i militarnej sy- 
tuacyi Grecyi „Petit Parisien“ pisze, -co na- 
Alianei z powodu, 
skrzydło zostało zagrożone wskutek natarcia 
bułgarskiego są w prawie zapytać,- czy nie 


jest to również wing bezczynności greckiego - 


sztabu generalnego. Wobec opinii publicz- 
nej w Grecyi jesteśmy w prawie postawić no- 
we żądania. - Ponieważ bronimy Grecyi przed 
najściem bułgarskiem, winniśmy przeto rów 


nież zawezwać ją do współpracy. we własnej 


jej obronie, 


-"reepa a WI a Wie. 
Bazylea, 28 sierpnia. (T. wł), — Donie- 
sienie Biura Wolffa: . 

Prasa Gunarisa protestuje nader . gwal- 
townie przeciwko: wysadzaniu wojsk włoskich 
w Salonikach. „Neon Asti" pisze: Dopiero 
po rozpuszczeniu naszych rezerw, Włochy od- 
ważyły się na splamienie naszej ziemi. Plama 
zostanie jednak zmazana. Dalszy ustęp cen- 
zura skreśliła, 
złagodzono. 

„Nea Himera“ zwraca się przeciwko An- 
i, która ptzez sprowadzenie Włochów zgo- 
RA Grecyi najwyższe PZ 


Bish rewsicyiny w Grecęi. 


Genewa, 28. sierpnia. (T. wł). == Prasa 


francuska przynosi z Salonik alarmujące i po 


części sprzeczne wiadomości o początku ruchu 
rewolucyjnego Yenizelistów. „Nea Himera“ 
pisze, że Venizeliści w porozumieniu się w 
Francuzami rozpowszechniają w Macedonii 
petycye, które żądają niepodiegłości Marede- 
nii lub też przyłączenia jej do Franeyi, Urrą- 
dzonej dziś przez Venizełosa W Atenach ma- 
nitestacyi, przypisują du wielkie zmaczenie. 
Prasa przeciwna Venizełogowi mam ia ak- 


"Są zewokieyjną. 


PSIE M ru 


Ateny, 28 sierpnia. (T. wł.). — Świ 
carska Agencya Telegraficzna donosi, że pre- 


z Korfu przez Pars, przybył do Aten. 


Maki Y, Macedonii. 


Paryż, 28 sierpnia (T. wł.). — Urzędowo 


„donoszą z Salonik: 


Na froncie Strumy artylerya nasza ostrze- 
liwała dalsze urządzenia nieprzyjaciela. 

„ Ogniem bateryj naszych zniszczony zo- 
stał batalion bułgarski. 

Od czasu do czasu trwa kanonada nad je- 
ziorem Doiran pod Hajadag. 

Na zachód od Wardaru wznowili Bułga- 
rzy ataki swoje przeciwko Vetrenikowi. Na 
północnym zachodzie od Kukurur ogniem ar- 
tyleryi serbskiej odparto pięć, po sobie nastę- 
pujących ataków nieprzyajciela. 

W okolicy jeziora Ostrovo- toczą się w dal- 
szym ciągu z wielką zaciętością walki, 8zCze- 
gólniej na zachodzie i na północnym. zacho- 
dzie od jeziora, gdzie liczne ataki bułgarskie 
odparte zostały przez kontrataki piechoty 
serbskiej. 

Dwa monitory angielskie, oraz krążownik 
angielski ostrzeliwały w ciągu dnia 25 sierp- 
nia forty w Kawalli, które za wyjatkiem jed- 
nego obsadzone eo pi przez Bułgarów. ` 


Uie kolejowy u Ameryse. 
Londyn, 28 sierpnia. (T, wł). — Biuro 
Reuiera donosi z Waszyngtonu: Ponieważ 
prezesowie towarzystw dróg żelaznych odrzu- 
cili wręcz propozycyę Wilsona, a kolejarze 
zajęli również nieprzejednane stanowisko, 
zachodzi poważne niebezpieczeństwo, że bez- 
robociem zostaną objęte wszystkie koleje w 
kraju. Przypuszczają, że jedynie szybka in- 


derwencya kongresu może zmniejszyć grozę 


sytuacyi. Kolejarze gotowi są porzucić nie- 


zwłocznie pracę na wezwanie wma przy- 
wódzców. 


W voam. 


Siła kezetna ami ŝarraila, 
„Daily News“ donosi z Salonik: 
Armia koalicyi na froncie macedońskim 
po przybyciu pierwszej brygady włoskiej li- 
ezyła 800,090 ludzi razem z oddziałami ro- 
botników i urzędnikami: wojskowymi za. fron- 
żem, 


że prawe ich 


a pozostałe ustępy znacznie 


kończeniu wojny nłitaśnej najskutowmiej ; 
można byłoby zapobiedz” wójnie: ekonomiez- |> 
"hej i wyniknąć stąd mogącym zatargom. So- 

cyaliści iraneuscy: złożyli w biurze „międzyna- NE 


pwn 


rynarka "niemiecka święci 


„do ujścia Wezery trwała 21 dni. 


„mil morskich (mila morska — 1855,11 


© Pom tp. tla 


"Zrozumiałe okrzyki radości i tryumfu 
rozbrzmiewają dzisiaj w Niemcżech całych z 
powodu szczęśliwego powrotu. niemieckiej ło- 
diz podwodnej „Deutschland“. Mały statek 
ścigany przez całe eskadry krążowników an=- 
gialskich i francuskich, zdołał dostać się przez 
ocean, Atlantycki do portu. ojczystego, pro- 
wadzony przez kapitana Königa, który nigdy 
aie był komendantem łodzi podwodnej. Ma- 
Nowy, realny 
tryumf. 

Łódź podwodna. „Deutschland“ zawinęła 
do ujścia Wezery dnia 23 b. m. po południu 
i zarzuciła tam kotwicę. Podróż z Baliimore 


do ujścia Wezery dnia 23 b: m. po południu 


i zarzuciła tam kotwicę. Podróż z Baltimore 
Odległość ; 
pomiędzy tymi punkiami wynosi około 3,800 
me- 
tra), a wobec tego łódź podwodna rozwinęła 
szybkość niewiele mniejszą od szybkości 
większego parowca towarowego. 

Jak wiadomo, łodzie podwodne posia- 
dają osobne instałacye maszynowe dla jazd 
pod wodą i na wodzie. Dlatego ciężar ma- 
szyn dla tej samej pracy jest w łodziach pode 
wodnych większy niż w okrętach zwyczaj. 


„nych. Odpada atoli waga kotłów, co wycho- 


dzi na korzyść łodzi podwodnych. W każdym 
razie szybkość, jaką rozwinęła Ł p. „Deut 
schland”, jest stosunkowo znaczną. 

Z tego należy wnioskować, że podróż od- 


"była 'się naogół bez przeszkód. Łódź zyskała 


nieco przez to, że prąd Golfu prze w kierun- 
ku wschodnim, ale zysk ten nie był znowu 
tak znaczny, 


Telegram, donoszacy o powrocie łodzi 


podwodnej „Deutschland”, powiada, że na 
pokładzie jest wszystko dobrze, widocznie 


więc statek nie ponióst żadnego szwanku. 
Uszkodzenie mogło nastąpić albo przez 'ude- 
rzenie o dno morskie, przez zderzenie się, 
albo przez atak nieprzyjacielski. Nie było 


żadnego z tych wypadków. Kapitan Kónig 
może być dumny ze swojej jazdy, 


Eo owi 


Petersburg, 28 sierpnia. — «w szisb 
generalny domosi 27 sierpnia ro. i.: 

Na froncie zachodnim i kaukaskim po- 
łożenie jest niezmienione. i 

Morze Czarne: O świcie dnia 25 sierpnia 
kydroplaiy nasze przeleciały nad Warną i 
obrzuciły bombami gmachy, port i bateryę o- 
brerna. Widziano, iż bomby ugodziły okręt 
w przystani i wznieciły na nim pożar. Inne 


- bomby uay w warsztaty. 
zes ministrów serbskich, Pasicz, powracając i 


wieg 


(Masy pasy włoskiej 

Bern, 28 sierpnia. (T. wł). — „Corriere 
dela Sera“ pisze, iż przez dzisiejsze wypo- 
wiedzenie wojny Włochy nie dokonały by- 
najmniej aktu, który móglby spowodować i- 
stotną zmianę ich polityki i charakteru udzia- 
łu ich w wojnie europejskiej. Po traktacie 
londyńskim i konfereneyi paryskiej, z któ- 
rych pierwszy zamaniiestowai dyplomatyczną, 
druga zaś militarna jedności koalicyi, dla 
Włoch nie były by na miejscu żadne podej- 
rzenia, dia Niemiec zaś nie były usprawiegli. - 
wicne już żadne złudne nadzieje. Dwa lata 
niebywałej wojny wykazały  zastraszającą 
prawdę, że Europa podzieliła się na dwa o- 
bszy. Pragniemy sprawiedliwego. pokoju, 
który zapewnilby jedynie interesy nasze. Wy- 
mowiedzenie wojny Niemcom wypełnia pew- 
ną iermułę. | ; 

` „Stampa“ faktu wypowiedzenia wojny 

nie zaopatruje żadnym komentarzem. Odno- 
śny numer „„Siampy”* zawiera na pierwszej 
stronie tłustym drukiem następującą notat- 
kę: Komentarz nasz, w którym wyłuszczy- 
liśmy powody i rozwój dyplomatyczny wojny 
naszej za ministeryum Salandry i wykazaliś- 
my konieczność wykonania tego ostatniego 
„aktu przeciw Niemcom przez ministeryum Bo- 
selliego, został skreślony przez cenzurę. 

„Osservatore Romano“ i „Corriere d'Tta- 
lia* nie zamieszczają żadnych komentarzy. 


Mafai rumańskie. 


Wiedeń, 28 sierpnia (T. wL). — „Neue 
Freie Presse“ dowiaduje się ze źródeł dy- 
plomatycznych, że prezes ministrów rumuń- 
skich Bratianu, jeszcze w niedzielę rano przy- 
jął u siebie posła austryacko - węgierskiego, 
hr. Czernina i oznajmił mu, iż potrafi, pra- 
gnie i zdoła utrzymać neutralność, czego do- 
wodem będzie rada koronna. Tymczasem 
zaś nota z wypowiedzeniem wojny, zaopa- 
trzona własnoręcznym podpisem ministra 
spraw zagrańieznych, znajdowała się już w 
posiadaniu posła rumuńskiego w Wiedniu. 26 
sierpnia w południe hr. Czernin otrzymał au- 
dyencyę u króla Ferdynanda, który oświad: | 
czył posłowi, iż nie pragnie wojny i spodzie- 
wa się, że rada koronna wypowie się za za- 
chowaniem neutralności. 


ŁÓDŹ 


Kalendarzyk. | 


Dziś: Jana Chrzciciela. 
Jutro: Róży Limańskiej P. 
(Wschód słońca o godz. 6 m. 05. 
Zachód o godz. 7 m. 56. 
Rocznice. 
Wojsko polskie króla Stefana 
Batorego odbiera Moskałom Po- 
- tock. 
W Pierzchowicach pod Gdowem 
w wojew. krakowskiem przyszedł 
na świat generał Jan Henryk 
Dabrowski, twórca i wódz legjo- 
nów polskich: w Lombardyi. 
„ 1868. Ks. Wincentego Popiela, wów- 
czas płockiego, wywożą Moskale 
ma wygnanie do Nowgorodu. 


Kronika łódzka. 


Nasze dodatki nadzwyczajne. 
Wezoraj, natychmiast po otrzymaniu de- 
pesz z doniesieniem o wypowiedzeniu przez 
Rumunię wojny Austro - Węgrom i przez 
Niemcy Rumunii, wydaliśmy dwa  dodaiki 
nadzwyczajne. 


Dnia 29 r. 1579. 


5 1755, 


Ze związku zawodowego robotników prze- 
mysłu włóknistego. 

W dalszym ciągu zebrania członków 
Związku zawodowego robotników przemysłu 
włóknistego obradowano nad sprawozdaniem 
z działalności zarządu. 
W dyskusyi na ten temat kilkakrotnie za- 
bierał głos między innemi obecny na zebra- 
niu inż. Ciszewski, członek Rady miejskiej 
w Warszawie. W rezuliacie zebrani uznali 
prace zarządu za wysoce pożyteczne dla spra- 
wy robotniczej i przeprowadzili rezolucyę, u- 
chwalającą zupełne votum zaufania zarządo” 
wi. 
Dalej uchwalono, aby żądać od Komitetu 
tanich kuchni, między innemi: a) podniesie- 
pia wartości odżywczej wydawanych przez 
tanie kuchnie robotnicze obiadów, b) podnie- 
sienia ogólnej ilości wydawanych obiadów, e) 
podniesienia ilości obiadów bezpłatnych do 
25% w stosunku do obiadów płatnych i d) 
pokrywanie wszystkich wydatków, ponoszo- 
nych przez kuchnie robotnicze ku podniesie- 
niu stanu bygienicznego i sanitarnego tychże 
kuchni. Również postanowiono żądać pono- 
wnego subsydyonowania jednej z kuchni 
związku, której 26 lipca zapomogi ceofnięto. 
Dalej zebranie stwierdza, iż pożytecz- 
„nem byłoby, aby w Łodzi powstała jedna ogól- 
na instytucya, ogarniająca wszystkie klasowe 
organizacye robotnicze i w tym celu należy 
doprowadzić do porozumienia pomiędzy Rada 
Związków i Stowarzyszeń robotniczych, oraz 
Komisyą międzyzwiazkową. Wobec tego za~ 
rządowi dano dyrektywę do działania w tym 
kierunku, 
Wnioski dotyezace zmiany ustawy, oraz 
przeprowadzenia głosowania proporcyonal- 
nego przy wyborach do zarządu na zjeździe 
delegatów związku, przekazano delegatom 
zjazdowym do rozpatrzenia i zadecydowania 
Siedm tanich kuchni związku w ciągu roku 
wydało 1.809.140 obiadów płatnych i 284.505 
bezpla inych, razem 2.043.744. Sprawozdanie 
kasowe głosi, iż „dochody wynosiły 607 r. 91 
kop., wydatki zaś 252 rb. 66 kop., saldo na 1 
lipca 1916 r. wynosi 355 rb. 25 kop. 
Dalej zebranie stwierdza, iż ogólne bez- 
robocie i rozbicie ośrodków fabrycznych, wy: 
wołane zastojem przymusowym przemyslu 
w związku z wojną, pozbawia większość 
związków naturalnego terenu ich działania i 
uniemożliwia im prowadzenie szerszej dzia- 
lalności i akeyi o poprawę warunków pracy, 
która w czasach normalnych stanowi główne 
zadanie związków zawodowych. Z drugiej 
strony skutkiem wojny obecnej, walka i prze- 
ciwieństwa klasowe nabiorą niewątpliwie w 
przyszłości niezwykłego rozmachu i gwałto- 
wności, że związki zawodowe wraz z końcem 
wojny staną przed nowym okresem wzmożo- 
nych walk ekonomiczno - zawodowych, które 
klasę roboiniczą zastać muszą zjednoczoną i 
zespoloną w jednolitej organizacyi zawodo- 
- wej. 
W tych warunkach, biorąc pod uwagę, 

że mimo osłabienia związków mają one dziś 
do spełnienia olbrzymiej wagi zadania, jako 
jedyne nieomal olicyalnie uznane organiza- 
cye robotnicze, jako skupienie łączące w 
swych szeregach klasowo uświadomionych ro- 
hatników i zdolne do walki z klęskami, spa- 
dającymi na klasę robotniczą podczas wojny, 


oraz, że zadaniem ich winua być ciągła praca 


przygotowawczą do czekających je zadań. 

Dalej inż, Ciszewski zaznajomił zebra- 
nych z doniosłością ankiety o położeniu lódze 
kich robotników przemysłu włóknistego pod- 
czas wojny, oraz z wynikami tejże ankiety. 
Odpowiedzi na ankietę otrzymano ze 167 fa- 
bryk, przeto dane ankiety tylko do pewnego 
stopnia rzucają światło na całokształt sytua- 
eyi. Mówca zachęcał zebranych do zbierania 
dalszych danych. 

P. Leon Purman w wolnych wnioskach 
zakomunikował zebranym, iż fabrykanci łódz- 
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początek ku temu dały firmy. Silbersteina, O 
raz Barcińskiego. Przeciwko temu zebrani Ue" 
chwalili poiępiającą rezolucyę. 

Dalej uchwalono, aby interpelacyę części | 


robotników żydowskich, którzy w swoim cza- 


się urządzili secesyę i utworzyli drugi awia: 
zek żydowski, obecnie zaś pragną porozumie- 
nia się i ponownego przyłączenia do Związku 
przekazać do rozważenia i zadecydowania de- 
legatom na zjazd. .. 

P. Sobolewski zgłosił wniosek, aby zwró. 
cić się do Komitetu rozdziału chleba i mąki 
o powiększenie racyi chleba na osobę, oraz 
do Wydziału zaprowiantowania miasta o wy- 


Boczylińskiego, aby nie dozwolić, żeby z jeď- 
nej rodziny pracowało w fabrykach po kilką 
osób, gdyż w ten sposób krzywdzą oni ogół 
robotników, pozostających bez pracy a obar- 
czonych rodziną, zabierając im miejsca w fa- 
bryce. 

Wreszcie o gódz w pół do 10 wieczorem 
ogłoszono wynik wyborów delegatów od od- . 
działu łódzkiego na zjazd, Wybrani zostali: 
Z listy niebieskiej 27: 

Szczerkowski Antoni, Karbowiak Hiero- | 
nim, Łuczka Józef, Hibnerówna Bronisława, 
Giertner Józef, Paul Andrzej, Rychliński To- 
masz, Nowakowska Marya, Oswald Franci- 
szek,. Matusiak Andrzej, Hibner Władysław, 
Dębiec Władysław, Libich Leonard, Zagner 
Wołski Józei, Maksalon Władysław, 
Sienkiewicz Leon, Goliński Stanisław, .Gó- 
recki Józef, Górczak Michał, Maciejewski Jó- 
zef, Stusio Józef, Wojciechowski Władysław, 
Guzicki Stanisław, Balejezak Kazimiera, Ño- 
wakowski Jan, Lewiński Józef. 

Z listy zielonej 8:- 

Maćkowiak Jan, Przybył Stanisław, Gra- 
bowski Władysław, Zajdel Władysław, Ja- 
kubezak Wiktorya, Łakomska Franciszka, 
Oswald Stanisław, Kryster Józef. 

Z listy białej 5: 

A. Rżewski, St. Wojtaszek, T. Pol, w. 
Suski, F. Rutkowski. 

-Z Komitetu rozdziału chleba i mąki. 

Do ucząstków komitetu mieszkańcy często po- 
syłają po odbiór kart dzieci, które następnie karty 
gubią, co wywoluje nieporozumienia i przykrości. 
Mieszkańcy we własnym interesie powinni unikać 
załatwiania tych spraw przy pomocy dzieci. Funk- 
cyonaryusze ucząstków komitetu sami na to zwra- : 
cają uwagę interesantom i widząc często małe dzie- 
ei, odmawiają im wydania kart, prosząc aby przy 
szła osoba starsza. 


Stow. zaw. tkaekich majstrów zarobkowych. 
Wezoraj, po południu, odbyło się organi- 
żacyjne zebranie Stow. zawodowego tkackich 
majstrów zarobkowych. Przeczytano ustawę. 
Stowarzyszenie przyjmuje roboty na własne 
Tyzyko, urządza tkalnie, wyszukuje roboty, tt 
rządza instytucye społeczne, udziela . pomoey 
prawnej. Członkiem Stow. może być każdy 
kacz, który posiada własny warsztat tkacki. 
Stowarzyszenie ma prawo otwierać filie. Do 
Stow. zapisało się już olkoto 200 członków. 


Sena. 


Walka z chorobami zakaźnemi wśród 

żydów. 

Wczoraj o godz, 11 w prezydyum policyi 
odbyło się pod przewodnictwem nądradty 
rządowego, Bemewitza, i w obecności d-ra 
Hiibnera, radcy szkolnego Sakobilskiago, 14 
podrabinów łódzkich i rabinów ze Zgierza, A- 
leksadrowa, Konstantynowa, Rzgowa i Tuszy- | 
na, zebranie w sprawie walki z chorobami za- 
kaźnemi wśród ludności żydowskiej. W mo- 
wie von Bernewitz zwrócił się do Sema o 

współdziałanie w tej walce. 

Dr. Hübner referował o rozwoju i stanie 
chorób zakaźnych w Łodzi, główmie grasują- 
cych wśród ludności żydowskiej, która naj- 
więcej ucierpiała, bo w stosunku około 85% 
Wobec zbliżającej się pory zimowej, Hania 
podatnej dla szerzenia się chorób zakaźnych, 
prosi on duchowieństwo żydowskie o współ. 
działanie i zwrócenie uwagi ludności żydow- 
skiej.na potrzebę utrzymania w czystości 
mieszkań, ubrania, ciała i tł. d. Każdy podra- 
bin w swojej dzielnicy powinien. zorganizo- 
wać komisyę, któraby badała hygieniezny 
stan ludności. 

Radca szkolny Sakobielski prosił o zwra- 
canie uwagi na stan hygieniczny chederów. 


asa 


0 wychowanie lizyczne młodzieży. * 

. Zamieszczony w tej sprawie artykuł p. WI. Py- 
ilasińskiego w naszem piśmie. wzbudził zaintere- 
sowanie wśród kierowników niektórych szkół, któ- 
rzy zwracają się do nas o informacye. Wobec tego 
komunikujemy, że najściślejszych informacyj w 
tym przedmiocie udzieli zainteresowanym p. Py- 
tłasiński, do którego najlepiej zwracać się bezpo- 
średnio. ` 
"Wiec w sprawie ŻArgonu, jako języka wy- 

kładowego 
l Ohegdaj odbył się w seli koncertowej wiec, 
zwołany w sprawie żargonu, jako języzs wykładę- 
wego w szkgłech żydowskich. Zebzało się tysiąc e- 
sób, które powzięły oczeżiwaną remige Uaj- 
cą żargon za najodpowiedniejszy jązyk wykładowy 
w miejskich szkołach żydowskish, tudsież propona- 
jaca uiworzenie rady szkolnej, obranej przez esla |. 
ludność żydowską na..demokratycznych podsta- 
wach. Szkoły miejskie żyd. — w myśl rezelueyi — el 


dawarie cukru bez kartek dla herbaciarni 
robotniczych. 
Wreszcie przeprowadzono wniosek ` p. 
| 


l nalóiy oddać pod kierownictwo osób, posiadają- 
ych gruntownie žargon.. Ža polskim językiem. wy- 
 Madowym nie przemawiał żaden. MÓWCA. a 


zewn 


æ- mariza 


z Klamki. drewniane. 
Zarząd u Stow. właścicieli nieruchomości za 
wari umowę z przedsiębiorcą, który podjął się 
zdejmowania rekwirowanych: klamek mosiężnych, 
„a zakładania na ich miejsce drewnianych, co razent 
` ma kosztować 80 kop. od sztuki.. 
„ Handel rybami. 
Handel rybami, który się zawsze odby- 
wał ma targowiskach specyalnie na ten cel u- 
rządzonych, został ostatnio z powyższych usu- 
nięty i przeniesiony do- sklepów. 
Obecnie znajduje się w Łodzi 20 sklepów. 
sprzedających ryby, z których około 10 zosta- 
ło podczas wojny otwartych. Przed wolną, 
przywożono do Łodzi zimą 60,000 piidów ryb, 
a latem 30,000 tygodniowo, obecnie nadcho- 
dzi zaledwie 150 pudów. 


10-letni jubileusz. 
Stowarzyszenie wojażerów obchodzi 7-go 
września 10-letni jubileusz istuienia. W dniu 
iym w lokalu Stow. odbędzie się So zó: Ze- 
branie. 


Hygiena w chederach. 
Za niewypełnienie rozporządzeń władz. sani- 
tarnych ukarano dotąd 20 właścicieli chederów, 


Ł. 0. S. w-Helenowie. 


W środę, d..30 b. m. odbędzie się w Heleno- 
wie 16-ty 2 rzędu koncert symipniczny Ł. 0. S. 
pod dyrekcyą Bronisława Szulca. 

Program łego ostatniego w sezonie letnim 
koncertu zawiera symionię Dworzaka „Z Nowego 
Światła”, oraz szereg innych utworów, wśród któ- 
rych naezelne miejsce zajmuje „Uwertura i Śmierć 
Izoldy“ z opery „iristan i Izolda" Wagnera, oraz 
dotychczas u nas niegrany „Marsz słowiański" 
Cazjkowskiego. 


Nagły “skon. 


W domu nr. 12 przy ul. Gubernatorskiej zmarł 
nagle 64-letni robotnik, aa Franz. 


Zabójstwo. 

Onegdaj wieczorem, przy ul. Ciemnej zabity 
został wystrzałem z rewolweru w plecy 24-letni ro- 
botnik, Stanislaw Pardon. Śmierć stwierdził lekarz 
Pogotowia, 


Kradzieże polne. 

Na polach pod Łodzią, oraz Zgierzóm w ostat- 
nich dniach miały miejsce wypadki nocnych kra- 
dzieży zbiorów rolnych z pól i zagonków. W wislu 
miejscach mietyle wykopane, ile bezmyślnie znisze 
czono ziemiopłody; całe zagonki padły ofiarą zło- 
dziejów nocnych. "Wobec tego ludność miejscowa 
urządza teraz codziennie dyżury nocne na własnych 
polach, strzegąc nai zmianę swej zagrożonej wła- 
sności. W Zgierzu, / oprócz: jego zaopatrzono W 
breń stróżów nocnych na na po lach. ~ 


Kradzieże. 


Popełniono następujące kradzieże: Z miesz- 
kania Wiktoryj Jendracz, przy ul. Spacerowej 31, 
rzeczy wartościowe na. sumę rb. 300. — Z mieszka- 
nia Estery Steinschneider, Wolborska 12, ubiory i 
różne inne rzeczy, wartości rb. 75. — Z mieszka- 
nia Abrama Widawskiego, przy ul, Widzewskiej 6, 
grebrne rzeczy, resztki towarów i odzież na sumę 
140 mk. > Ze strychu domu, Suwalska 16, ramy 
okienne wraz z szybami, wartości 1.000 rb. — Z 


domu modlitwy przy ul. Wschodniej 56, Leiserowi 
Bechlerowi 3 wartości 170 mk. 


z ulemiereka.- 


(Sorespondeneya wlasia „Godz. Pol“) 


W niedzielę ubiegłą odbyło się w sali 
strażackiej przedstawienie amatorskie, na 
które zjechało się wielu ziemian z okolicy. 
Odegrano „Dzieci muzy“ Domnika i „Swaty“. 
Szczególnie wyróżniano grę pp. Majewskiej, 
„Radajewskiej, Radajewskiego i Jana Pawłow- 
skiego, oraz taniec żniwiarek i krakowiak, w 
wykonaniu pań Machnikówny i Majewskiej. 

W -Lutomiersku i okolicy rózpowszechni- 
ły się nocne kradzieże ziemniaków. Gospo- 
darze codzień stwierdzają nowe szkody. Nie- 
dawno urządzono nocną obławę na szkodni- 
ków z użyciem psów tresowanych. Znalezio- 
no wiele worków, porzuconych w popłochu, 
a nadto pies na jednej osobie Po ubra- 
nie. Nikogo nie ujęto. 

X. 
-Z Tuszyna. 
(Korespońdencya własna „Godz. Pol"), 


- Niedzielna zabawa urządzona w lesie 
miejscowym zakończyła uroczystości . 500-le- 
cia istnienia miasta. Na zabawę przybyło 
wiele. osób z bliższych i dalszych okolic. Z 
samej Łodzi przybyło 6 pełnych pociągów 
wycieczkowiczów. Dzięki. staraniom d-ra 
Tadeusza Lickindorfa las i polanę udekoro- 
wano, jako też poczyniono szer eg udogodnień 
dla publiczności. Podczas zabawy  przygry- 
| wały dwie orkiestry, jedna pod dyr. p. Kry- 
sińskiego, organisty miejscowego, druga — p. 
Wisenberga z Łodzi. Wielkiem powodzeniem . 
cieszyla się loterya fantowa. W. zabawie 
„brały udział dzieci z ochronki miejscowej Ra- 
dy Opiekwierej pod przewodnictwem panny 
Ayiemgńskiej. Pięknie: rozpoczęła zabawę 
przerwala nagle burza z piorunami. Zasko- 


smm nią wyeieczkowieze roabiegli się po. le- 
‘sie, kryjąc się pod drzewami, a następnie zmo- 
ezeni do nitki zdobywali miejsca w wagonach, 
by wyriszyć z powrotem. Słowem wyciecz- 


| ka się "udała, a najbardziej jej.  zalkońćzónie, AA 
Powstał tu projekt zamiany ochronki na 
„szkółkę miejską. 

Cenę chleba białego komendantura miej. 
scowa ustaliła na 18 fen. 

Miasto zyskało nowego fotografa, którego 
zdjęcia z uroczystości jubileuszowych cieszyły 


się pokupem i uznaniem. 
Ani. B., 


Że Zduńskiej-Woli. 


Wypiek chleba poruczono iu 17 piekas 
Tzom, w tej liszbie 7 żydom. 

Skutkiem niedozoru wypadła tu na bruk 
i poniosła śmierć na miejscu pięcioletnia E 
Szlamowiczówna. 


Z Warikowic 


W pow. łęczyckim, 
Wieś nasza wielu wsiom polskim moż 
| pyć sławianą za przykład. Zawdzięczamy to 
okolicznemu obywatelstwu z proboszezem ks, 
Chrzanowskim na czele. Posiadamy sklep 
współdzielczy, straż ogniową othoiniczą, zało- 
żoną staraniem obywatela p. Boettichera, 
szkolę, ochronę, w której znajduje przytułek 
60 dzieci, dom Ludowy z ladna scenka, kasę 
pożyczłtową i t. do 
Rada opiekuńczą, - której prezesem jest 
s. Chrzanowski, organizuje Koło Macierzy 
A oraz kursy dla analfabetów. 
Maślarnia pod nazwą ziemian. łęczyckich 
rozwdja się znakomicie, dając pracę znacznej 
liczbie osób. 
Przed trzema tygodniami miejscowi ae 
matorzy (pod reżyseryą p. Mazowieckiego, : 
nauczyciela z Powodowa) odegrali na dochód 
Straży ogniowej ochotniczej „Surdut i sier- 
mięgę". i 
Przed dwoma tygodniami odbyło się po- 
siedzenie Rady opiekuńczej, na którem omó- 
wiono projekt zalożenia laźni dla przecho- 
dzących łodzian. Projektodawca, obywatel z 
A -p. Skrzyński złożył na ten cel 150 


Założone staraniem proboszcza „Chrza 
nowskiego szkoły we wsiach: Białej Góre, 
Niedźwiedziej Woli i ochrona w Sadowie, coe 
raz więcej się rozwijają. 

Zbiory tegoroczne. ZY wszelkie o 
ozekiyania. 


2 Tomaszowa. 


(Korespondencya własna „Godz. Pol."). 
Kropla mleka. — Stow. handlowców. — Kursy 
wieczorne. — Szczepienie ospy. — Oczyszczalnia. 


- Założona w Wilanowie 4 pod Tomaszowem 
z inieyatywy inżynierowej Roseniarbowej in- 
stytucya „kropli mleka“ rozwija się szybko, 
Korzysta z jej uslug 35 dzieci; koszta rozda’ 
wmictwa mleka ponosi zarząd wilanowskiej 
fabryki sztucznego jedwabiu. 

Uruchomione od maja Stow. handlowców 
w. Tomaszowie posiada kooperatywę własną, 
w której członkowie mogą zaopatrywać się w. 
artykuły pierwszej potrzeby po cenach sto- 
sunkowo tańszych, niż na mieście. Dalej, 
wchodząc. w potrzeby chwili utworzono komi- 
syę rozjemczą, która reguluje spory pracownie 
ków z pracodawcami. Projektowane jest tef 
otworzenie taniej kuchni dla inieligencyi, * 

„ W skład zarządu Stow. wchodzą pp.: W. 
Landau (prezes), W. Landsberg (wiceprezes), 
M. Haiman (sekrełarz), E. Goldman (skarb- 
nik), J. Susman (buchalter), A. Bleiberg go 
spodarz lokalu, oraz członkowie: inż, M. Here 
H. Rozenfarb i kandydaci: A. Henke, A. Lan- 
ge, M. Jakubowicz, G. Hunker. 

- Do komisyi rewizyjnej należą: inż-m 
H. Roseniarbowa, W. Landsberg, J. Sommer- 
feld, J. Kryszek, 8. Dokit. ! 
Liczba ezłonków Stow. sięga 170. 
Na kursy wieczoine, o których nadmie» 
niałem w poprzedniej korespondencyi od 
1/XII 1945 r. do 1/TV r. b. uczęszczało 50 0- 
sób, kobiet i mężczyzn. Wykłady trwały dwie 
godziny dziennie. Wykładano na kursach: 
buchalteryę, korespóndencyę handlową (po 
polsku i po niemiecku), arytmetykę handlo- 
wą, ekonomię polityczną, język polski i nie- 
miecki. 

Wykładali PP.: M. Hajman, Budzyńska, 
Byczkowski, iné. Rosenfarb i Wł. Landsberg. 
Kursy ukończyło 40 osób. Z początkiem no- 
wego roku szkolnego kursy zostaną uruchoe 
mione ponownie. . 

W roku przeszłym dokonano tu szczepie 
ospy, cholery i tyfusu. W roku bieżacym — 
tylko cspy, przyczem czynni byli trzej lekas 
rze pp.: Właszczuk, Berezowski i Wajskop- 
Ogólna liczba szczepień w r. b. wynosi 25,000, 
. podczas gdy w ub. r. 32 „000. Tłomaczy się to 
zmniejszeniem ludności Tomaszowa: wiele o- 
sób udało się do robót zagranicę. 
Celem zapobieżenia uchylaniu się 08 
szczepienia ospy — ogłoszono w „Urzędowej 
gaz. Tomaszowskiej*, że kto nie będzie Po 
siadał adnotatyi w: paszporcie o zaszczępionej 
ospie — nie otrzyma kartek na chlieb. Koszty 
saęzepienia ponosi kasa miejska, 

Od kilku tygodni czynną tu jest czyć 
saczalnia, do której edzyłani są ci WSZYSCY; 
których zakwaliłikuje komisya sanitarna, ja- 
ko Polop maT e hodowle issektów, - 


; . Herbir- 
~ 


3 onazoszwann 


Kronika warszawska. 
3 Se i 8 5 nienczycióbskie iliowe. 


€ (o) Do seminaryum nauczycielskiego ludo- 
wego uczęszcza na II kurs 70 słuchaczów; na 
mowy kurs złożono już 80 podań. Z powodu 
przekazania gmachu V gimnażyum na potrze- 


seminąryum będzie przeniesione do IV gim- 


` pazyum na placu Św. Aleksandra. 


Dodatek do podatku. | 

(o) Władze okupacyjne zezwoliły  Za- 

- Rządowi miejskiemu na pobieranie na Ko- 
czyść miasta dódatku do podatku mieszka- 
niowego z wysokości stu procent od. normy 
podatku państwowego. Podatek na korzyść 


miasta będą pobierały władze okupacyjne i 
przekazywały go miastu z potrąceniem 10% 


za pobór. Ściąganie podatku mieszkaniowe- 
-go państwowego i miejskiego rozpocznie się 
od października. że. | ANIE 


"Dwie — i jedna głowa... 


(o) Na- krótko. przed wybuchem wojny euro- 


pejskiej, bawił w Warszawie urzędnik do szeze- 


gólnych poleceń przy ministeryum komunikacyi w” 


Petersburgu w sprawie. dokończenia pewnych 
szczegółów przy budowie gmachu poczty na' placa 
Wareckim... RE . pa 

Przy sposobności delegat ministerynm wstą- 
pił do fabryki budowlanej „Rupiewicz i Horn“, ce 
dem dowiedzenia sig, ile kosztować będzie zamó- 
wiony w. fabryce orzeł rosyjski granitowy, prze- 
znaczony na ścianę frontową elewacyi, a którego 
oglądaliśmy wszyscy jeszcze do hiedawna... 

— Mniej więcej tysiąc rubli... — objaśnił je- 
den z właścicieli fabryki. 


— Ach, czemuż tak drogo? — zainterpelował 
- mmzędnik 3 0-0 aan 1% 
— Hm.. dwie głowy... 2 kucie w granicie jest ' 


bardzo trudną robotą.. Gdybyśmy mieli do czy- 


mienia tylko z jedną głową, kosztowałoby to zna- . 


eznie mniej a może nawet -=i nie — dodał pod 


koniec żartobliwie. przedsiębierea.. ||. 
Dowcip tego ostatniego podobał się nawet i 
urzędnikowi rosyjskiemu... Uśmieli się obaj-i. ža- 
den z nich nie przypuszczał, że po upływie roku: 
ów dwugłowy orzeł” zastąpiony zostanie przez 
jednogłowegow:- |; 3% 50103 00150) 
Habent sua fata—ory.. dwugłowe! 


ana 


2 Pieniądze z Rosyi. > 
(0). OR rozmaitych osób, przebywaj, 


adresem ich krewnych przesyłki pieniężne, 


suma ogólna których dochodziła tygodniowo 
do 100 tysięcy rubli. Od.paru jednak tygod-. 
ni tego rodzaju przesyłki pieniężne przesta- 


ły przychodzić prawie zupełnie; co dowodzi, 
"że władze rosyjskie zarządziły prawdopodob- 
„nie wstrzynianie wysyłki rubli w granice Kró- 
lestwa Polskiego.. ou A Ra Ya 
Pasza dla koni. : 

(o) W gminach podmiejskich wywieszo- 

mo ogłoszeńie naczelnika powiatu, że gospo 
darze, pomimo zarekwirowanią owsa i jęcz- 


mienia, część już teraz sprzedają i zużywają 


go ną paszę dla koni, co: jest wzbronione, o 
ile w czasie żniw.gospodarze chcą karmić ko- 
nie owsem i jęczmieniem, muszą składać po- 
danie.do naczelnika powiatu. W wypadkach 
konieczności może być -pizeznaczone po 3 fum. 
owsa i tyleż jęczmienia na każdego konia 
dziennie. O: | 


% „Widnokręgu”. 
l Na-szezytach myśli polskiej iw głębinach 
duszy ludu zachodzą wiełkie twórcze prze- 
miany, lecz zarazem daje się odczuć jakaś si- 
ła, stojąca na przeszkodzie temu, aby nowe 
odrodzeńcze prądy rozszerzyły się i porwały 


za sobą naród. i Sa 
Kio- głębiej wnika w życie chociażby sā- 
mej Warszawy, ten zgodzi się, że tą kłodą, za- 


gradzającą jej wyjście z dzisiejszej bózczyn- . 


ych 
w Resyi, przesyłane były do Warszawy pod- 


ności i rozdwojenia dochowego, jest potężnie : 


rozgałęzione bractwo Bezmyślności i Koltu- 
neryi, ten spisek B. K. i | 


Bractwo B. K. rządzi dziś Warszawą, jest 


| 


wszechpotężne, tajemnicze, niby mafia, wszę- 
dzie obecne, wszystko wiedzące, wszędzie 
węszące. Samo zarazem sieje brudy, korup- 


oye, protekcyę i ocenia najdonioślejsze wy- 


padki i najpoważniejsze zagadnienia życia 


polskiego jedynie i zawsze przez szkiełko. 


własnego egoizmu, własnych inieresów i in- 
teresików. ga, 

Trudna jest walka z B. K. bo trudno 
salczyć z bezmyślnym kotiunem, który jest 
przesiąknięty i rmzanielony swym zdro- 
ym opiymizmem, zawsze ma racyę, nigdy 
śię nie myli, nie chce być w opozycyi i zawsze 
żak ten korek, uważa za punki swego 


-o konom unosić śię na powierzchni życia, pły- „strawa dachowa" dia żysięcy członków: bra- 


06 W eechu szewców. © aa 
- (o) Grapa. członków cechu szewców 
. Waosi protest przeciw postahowieniu. niedo- 
puszczenia do udziału w wyborach na starszego 
i podstarszego tych, którzy zalegają w opłacie 


dobrowolna i jej płacenie daje jedynie pra- 
wo otrzymania zasiłku na pogrzeb. Wybory 
odbędą się dopiero w pierwszych dniach pa- 
dziernika. 300 NEON: 
Losy bazaru. ara s 
„_ (o) Na Pradze, na terytoryum, dzierża- 
wtonem przez spółkę przedsiębiorców war- 


30 tysięcy czystego zysku rocznie, Od CZASU 
jednak, kiedy dla braku cielęciny, bazar prze- 
stał istnieć, a paru zamieszkałych na jego te- 
renie łokatorów pizestało płacić komorne, ba- 


czem opłacić... stróża! | 


„znam zada 


oL O st 2 Owoce. 
(o) W owocarniach warszawskich uka- 
zala się ogromna obfitość wszelakiego owo- 


trzymane są bardzo wysoko. Skutkiem tego 
popyt na owoce w owocarniach jest b. średni 
i znaczna część tego towaru Ww sklepach we- 
ga gnieiu. Wobec bardzo udanego urodzaju, 
owoce powinny być tego lata wyjatkowo ta- 
nie, zarówno jednak sprzedawcy - hurtowni- 
cy jak i detaliści, każdy na swoją rękę, cheial- 
by koniecznię mieć 100. proc. zyeu. . 
~oo Qyrk z Gdańska. 
(o) Władze okupacyjne wydały pozwolenie 
cyrkowi Blumentełda z Gdańska na przyjazd na 
sezon zimowy do Warszawy i urządzenia szeregu 


przedstawień. 


Koncert na Sarem Mieście, 
(0) Dziś odbędzie. się koncert orkiestry miN- 
cyi miejskiej na Rynku Starego Miasta, między 
g 6 a 8 wiecz. Orkiestra wykona następujące 
utwory: 1) Marsz „Wesoła młodość”, 2) Uwertu- 
ra. „Minjoneta”, 3). Polonez „Kościuszkowski Nr. 
2*_G. Brzezińskiego, 4) Wale „Skarbie môj“ Kara- 
sińskiego, 5) Polka „Rach, ciach, ciach“, 6) Ma- 
zur „Wieśniak“, 7) Uwertura włoska, 8) Romans- 


wy“; podczas koncertu kwestarki zbierać będą 
dafki na zasilenie funduszu „Grosz na biednych”, 


Z Sądów. 


-= Dwie sprawy. „Sowiadrzała*, 

. Na- wczorajszej wokandzie sądu pokoju VIła 
okręgu znalazł się proces o pótwamz wytoczony 
„przeciwko p. Nawrockiemu, redaktorowi. „Sowiż- 
drzała” przez doktora Jana Gromadzkiego i inży- 
niera Tadeusza Eytnera. Z powodu umieszczonego 
w Nr. 24 „Sowizdrzała” wiersza p. t. „Na wszystko 
jest sposób”. Wiersz ten omawiał sprawę dokona- 
nej w dniu.27 maja kradzieży 22,000 rb. i prze- 
prowadzał myśl, że komitet na pokrycie powsta- 
łego w ten sposób deficytu podwyższył cenę sprze- 
dawanych produktów- a 70%. -` 

'Wezoraj pełnomoenik oskarżycieli adw. przys. 
` Papieski oświadczył, że gotów jest zrzec się oskar- 


siebie zarzuty. : : żę 
Redaktor Nawrocki oświadczył, że, według o- 


Się w odmiennem, niż w wierszu, świelłe, i że, 
gdyby informacye te otrzymał wcześniej, to by na 
pódsttwie ich wcześniej dał sprostowanie. 

„„Prdyisane przez redaktora Nawrockiego o- 


"miałem na myśli osób oskarżycieli, jako tych, któ- 
rzy chcieli zatuszować sprawę kradzieży, dokona- 
nej w. biurze praskiej sekcyi żywnościowej, fem 


naé z każdą nową fala... aby ją sobą zaśmie- 
cać. A jednak trzeba nareszcie wypowiedzieć 
walkę temu potężnemu spiskowi B. K., gdyż 
inączej nigdy Myśl i Czyn nie będą udziałem 
Warszawy: B. K. rzmca się na każdą próbę 
Śmiałego: czynu i jako boa obmazuje ją swoją 
śliną, połyka i trawi... trawi długo powołi, aż 
nie przetrawi, rodząc absurd, 

My, obóz niepodległościowy, jesteśmy no- 
wą z dnia ma dzień przybierającą falą, zapo- 
wiedzią zbliżającego się Czynu. Mieżmyż się 
na baczności, aby to potworne boa B. K. nie 
zadusiło:i nas w mocnych uściskach... swej 
przyjaźni. Nie lekceważymy B. K. Mylą się 
bowiem ci, którzy sądzą, że duszę tej apaty- 


Warszawska“ i „Dwa grosze“. Nie: bowiem 
„łe pisma szerzyły antysemityzm, moskałofil- 
stwo, zohydzały ruch niepodległościowy, ałe 
miały w tym swój program, wałały Warszawę 
dọ czynu —. bojkotu żydów, formowania dru- 
żyn kainowych, czynów głupich i karygod- 
nych, lecz bądź 00 bądź posiadających znamię 
SEZDI 5500 30, 
| Lecz bezmyślny kołian, panoszący się dzi- 
siaj w Warszawie, wogółe organicznie żadne- 
: g0 czynu nie. znosi. l 

+ Wstret do czynu kultywuje w Warszawie 
 przedewszystkiem „Kuryer Warszawski”. To 
pismo jest twóreą duszy przeciętnego Warsza- 
wiamina, jego redakeya to sacra sacrum 
połężnej loży warszawskiej, Bezmyślności i 
Kołtuneryi. Redakcya „Kuryera 'Warsza%- 
skięgo” to wielka kuchnia, gdzie się gotuje 


"© 


skladki pogrzebowej, gdyż składka - ta jest 


szawskich, istniał przez szereg lat bazar t 
zw. „tiełęcy”, który przynosił przeciętnie do 


zar nie przynosi nawet tyle dschodu, aby było 


tu, pomimo jednak tej masy, ceny OWOCÓW. 


Jungsmana, 9) Wate „Jaskółki“, 10) Mazur „Lndo- - 


żenia, jeśli p. Nawrocki odwoła postawione przez 


„stałnio. otrzymanych informacyi rzecz. przedstawia 


świedczenie brzmi: w wierszu wspomnianym nie | 


cznej, bezwolnej Warszawy urabiała „Gazeta. 


i już od 5 miesięcy postawiony zostal pod pręgiem 


j ma — po 25 rb. 
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„więcej, że sprawca kradzieży został wykryty ł w 


więziony ; stwierdzam również, że zostałem błędnie 
peiniermewany, jakoby razem z pieniędzmi wy- 
kradziono książki z kasy biura sekcyi, oraz jakoby 
podwyższenie cen* miało związek. z wymienioną 


"kradzieżą. - ` 


Po złożeniu tego oświadczenia sąd pod przew. 
sędziego Ślaskiego umorzył sprawę. OWE 

Następną była sprawa o potirarz, wyłoczona 
przez p. Tomasza Kociatkiewicza, b. członka Ko- 
mitetu obywaielskiego i przewodniczącego seksył 
opałowej przeciwko redaktorowi „Sowizdrzała” z 
powodu wiersza p. t. „Kuplety z nienapisenej 0- 
perety”, omawiającego działalność p. Koeiattdawi- 
asi | 


W parę tygodni po ukazaniu się tego wiersza 
p. Kociałkiewicz wezwał rejeńtalnie p. Nawrockie- 
go do wskazania autora wiersza i do przeprosze- 


nia go w ciągu 3-ch dni z powodu wydrukowania 


wspomnianego wiersza. 
Redaktor Nawrocki odpowiedział listownie, żę 
sprawdzi postawione mu zarzuty i że, jeśli okaże 
się, że p. Kociatkiewicz został plszywdzony, w 
mieści sprostowanie, jakie mu sumienie pofito 
i w formie, jaką za odpowiednią tna. 
Ostatecznie jednak sprostowanie nie mastępiło, 
i p. Kociatkiewicz wytoczył przeciwko p. Nawno- 
ektemu proces ò potwarz. SBE ; 


Wczoraj, gdy nie przybyło wieku świadków, 


powołanych przez redaktora N. z celem przepro- 
wadzenia dowodów prawdy, wnosił on o odrocze- 
nie sprawy, twierdząc, że w sprawie tej w imię 
dobra publicznego prawda musi być ustalona i że 
bez zbadania świadków, którzy się nie stawik, 
sprawy rozpoznawać nie można: 


ście dla stron, między któremi toczy się: jeden 
z nas dwóch — mówił redaktor Nawroelki — ma- 
si być pogrzebany. 

. Pełnomocnik oskarżyciela oponował pzaciwko 
odroczeniu sprawy, Żałąc się, że p. Kociufkiewica 


przez red. Nawrockiego i twierdząc, że sprawę na- 


„.| leży rozpoznawać, zbadać tych świadków, którzy 


się stawili i dopiero, gdyby ten materyal był nte- 
wystarczający, może zajść konieczność weawania 
tych świadków, którzy się nie stawili. 

Sąd w komplecie: sędzia przew. Z. Śłaski, o- 
raz sędziowie as. P. W. Zalewski, Fr. Sokołow 
ski, E. Kaniak i M. Kurlandzki postanowił spra- 
wę odroczyć na dzień 15 września; świadków, któ- 
Trzy nie stawiłi się i nie usprawiedliwili powodów 
niestawiennictwa skazano na grzywiy: Fdmmda 
Seroczyńskiego 5 rb., Wacława Łypacewicza, Ste- 
-fana Mierzejewskiego i. Maksymiliana Caderbai- 


- Teatr i muzyka. 


Teetr Rozmaiesei. Dziś po raż Xy „Medy 
las“ J. A. Hertza a 
. Teatr Polski. Dziś po raz ostatni „Michasia 
i jej matka”, jutro „Katarzyna Wielka" Bernar- 
da Shaw'a. ; 
: Teatr Mały. Dziś po raz 7-my „Dramat jednej 
nocy“ Urbańskiego i „Murawiew* Milera. 
Teatr Letni. Dziś i jutro „Sybir“ Zapolskiej, 
w czwartek „Złoty interes“ 
Teatr Nowości gra w dalszym ciągu „Zesrdę 
nietoperza”, - | ; 
Teatr Praski, Dziś i dni następnych „W ogom- 
„ku Rumszyca. 


Pogrzeby w Warszawie. 


Pewąski. s 


(o) Cembrowiez Michał, 1. 84, woźny, z kośc. 
św. Amdnzeja, godz. 5 po poł; Windyga Zofia, 1. 
65, żona kapitalisty, z kośc. N. N. M. P. na Leśznia, 
godz. 11 rano; Garbowski Władysław, 1. 62, ar- 
tysta teatrów, z kośc. św. Jana, godz. 4 po polać 
niu. 


czyć tych, którzy w swoim życiu żadnej książ- 
ki, żadnego innego pisma poza swym ukocha- 
nym „Kuryerkiem” nie czytali; a w tym gro- 
nie znajdziemy polityków, którym śnią się 
portfele ministeryałne, dyrektorów banków, 
właścicieli kamienie, akcyonaryuszów milio- 
nowych przedsiębiorstw, emerytów i geigo- 
dne wdowy po emerytąch, przełożone pensyż 
warszawskich i płoche panny z półświatka— 
słowem: wszystkich, których stać zamiast sze- 
ściu groszy za „Dwa grosze” — na eskem 
groszy za „Kuryer Warszawski”. 

Kto uświadomi sobie należycie związek 


duchowy między wićlotysięcznym  spiskiem 


Bezmyślności i KołMuneryi, a „Kuryerem 
Warszawskm', ten zrozumie, dlaczego w tym 
piśmie najbardziej absurdalne, chaotyczne ar- 
tykuły są podpisywane inicyałami EB. K. 

Pan Boleslaw Koskowski, który podobne 
kryje się pod tymi inicpałami, jak to prółbe- 
waiem wykazać w pierwszej części artyknitu, 
jako indywidualność jest niczens. Co ianoga, 
jesti spojrzymy nań, jako na najlepszy xaj- 
bardziej charakierystyczny przejaw pawaęgo 
społecznego zjawiska. | 


Spójrzmy pa p. B. K., jako na eurogał łe. 


go wszystkiego, ezem żyją maty czytelników 
„Kuryera Warszawskiego”, a ujreymy n8- 
tychmiast, jak postać p. B. K. gwałtownie w- 
rośnie, zołbrzymieje, jak rzusa ponury długi 
cień na całą Warszawę. Pan B. K., pisząc do 
uysięcy, jednocześnie przemawia w imieniu 


tych tywięcy. Stąd zromimiiało sg masgydkie 


etwa B. K; -A naprawdę, na tysiące trzeba li- 
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| inaczej, piszący dla tysięcy B. K-wców; 
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Na Bródno: $ 
Golabek Piol, 1. 48, woźny, godz. 2 po po- 
Taden. i i 


— Garwolin. 


Gfovespoadencya własna „Godz. Pol). 


Wprawdzie Garwolin leży od Warszawy. 
załadwie o dwie i pół godziny drogi, z czego 
półtorej przypada na drogę koleją do stacyż 
Pilawa, a godzina furmanką, ale gorzej tu się 
Śrieje niż w Ryczywole, lub Kiernozi... 

Drobnostka. Nie mamy titaj weale stud- 
ni, wodę zaś pijemy rzeczną, płynącą ianta- 
stycznie w różne esy i floresy... naokoło ea- 
łego miasta. I gdyby to. była woda, to nic o 
tem bym nie mówił, ale cóż, rzeka nasza słu- 
ży kuśnierzom tutejszym (zamieszkałym u nas 
Beznie) do prania i moczenia farbowanych 
skór, a zdarza się często, że do rzeki zawędru- 
je kura w pogoni za kaczętami, czasem ręka 
szyjać rzuci zdechłego psa, kota, szezura, my- 
sę i różne jeszcze miłe za życia żyjątka, lub 

Jeżeli jednak dziwi kogokolwiek moja 
troskliwość, proszę łaskawie wziąć pod uwa- 
ge fakt, że opiekun mój, człowiek skądinad, 
sztachetny, powziął niezłomne postanowienie 
ożenienia mnie z panną urodzoną i WyChoWAa- 
Ba w Garwolinie... l i 

- Dstwaków nie brak! 

Garwolin położony tuż przy samym trak. 
sio labelsko-warszawskim, t. j, o 66 wiorst od 
Warszawy, a więcej trochę od _ Lublina, „u 
pstrzony” jest gdzieniegdzie trotuarami, bra- 
kowanemi ulicami, i pięcioma lampami „na- 
itowo-żarowemi, „ówiecącemi* wtedy, tylko, 
Biedy księżyc się śmieje... 

| Mamy tu także ochotniczą straż ogniową, 
która, dzięki kiTkudziesięcioletniej egzysten- 
eyi swojej, jest w posiadaniu (na własność) 
nędznej szopy strażackiej o dziurawym dachu 
i wygiętych, jak brzuch kangurzycy, ścianach. 

A bywa „nieraz“, że pada deszcz, przy- 
ezam deszcz jest tak nielogiczny, że wsącza się 
przez dziury do wnętrza szopy, a WÓWczas YOZ- 
guiewana sikawka ze złości rdzewieje, ręka- 
wy nija, pochodnie „mokną” i t. d. A jeżeli 
magie wybuchnie pożar, no tol.. s, 

I o tem bym może nie pisał, gdyby nie o- 
bowiązek. P. Janusz Srebrzycki, artysta tea- 
trów warszawskich, a syn obywatela naszego. 
miasta, goszcząc u nas, urządził kilka przed- 
stawień na straż ogniową, które dały dość po- 
kaźną sumę, w całości wręczoną panu Mo- 
dzewskiemu, kasyerowi straży ogniowej, z 
warunkiem, aby pieniądze te użyto w odpo- 
wiedniej chwili na ratunek gwałtownie po- 
trzebnej szopy strażackiej, któraby mieściła 
jednocześnie salę teatralną, odezytową i czy- 

. Minęło już łat kilka, a że pieniędzy tych 
kasa nie użyła na nowo-budującą się szopę, 
mogłaby zaświadczyć stara szopa, uragająca 
przyzwoiłości wygiętym brzydko brzuchem 

Od Warszawy dzieli nas wszystkiego dwie 
i pól godziny drogi; tego samego dnia przy- 
wozi poczta ranne gazety, a mimo to szkółkę 
mamy dwioddziałową w nędznym bardzo bu- 
dynku, uszkodzonym wilgocią i latami, chwie- 
je się to, a nie runie... . 6 

Kwestya „żarłoczmości* nie absorbuje 
nas wcale i jakkolwiek wprowadzono tutaj 
„kariki“ na chleb, mąkę i mięso, wszystkiego ` 
mamy, czego tylko dusza, zapragnie. S 

O innych pragnieniach wolę lepiej nie 
mówić. Moo za drugim razem. 

Jam Jakób Gorycz. 


mereen 


> 


„talenty“ p. B. K., pod tym jedynie kątem wie 
dzenia staje się zrozumiałą ta istotnie zatrwa- 
żająca, niepojęta na pierwszy raut oka wszech- 
stronność p. B. K. Lecz czyż może on pisać 


CZYŻ 
nanodził się już ten bezmyślny koliun, któ. 
ryby mie sądził, iż zna wszystkie dziedziny. 
wiedzy, któryby nie mówił z jednakowym a- 
płombem o wszystkim — o kanalach na Mar- 
sie i zkuteseności sagrada barber? 
Pam B. K. wie również, że każdy prawo- 
wierny B. K-wiec czyta ` „Kuryer Warszaw- 
ski” w czasie poobiedniej drzemki, dlatego 
też dba bardzo o to, aby artykuły jego poru- 
szały wszystkie tematy zlekka, powierzcho- 
wanie, aby nie wymagały od czytelnika żadne- 
go umysłowego wysiiku, by były przesiąk- 
mięte zdrowym optymizmem, nie zawierały w 
sobie nic groźnego, denerwującego, coby mo- 
gło spłoszyć spokój trawienia, tej zbożnej 
medlitwy, najważmiejszej funkcyi życiowej 
prawowiernego B. K-wca. Za to, że p. B. K.. 
e tem wszystkiem pamięta i dba, bractwo 


B. K. wybrało ge Ra swego Wielkiego Mi- 


sieaa. 
$ 

B. K-wiec lubi zagrać w kasty, broń Boże 
w hazard, ryzyka i hazardu organicznie nio 
amosi. (m lubi „preleransika po małej” : 
stałym gronie, lubi tytułować swych parinc- 
rów „panie radzo”, „panie mesenasie*. Lecz 
nieeh „radea” sprobuje hazarda przy innym 
sma, niego sobie w tem „dopomoże”, do- 
stanie lichtarzem w leb, wtedy B. K-wiec 
krzyczy jeż pierwszy i najgłośniej: „ja zaw- 
sm móriem, że to szułer i oszust” — i pe 


i szlak swego pochodu na wschód, 


- my przekonani, 


ską” 3 zDwugroszówką* i 


z życ cia wygrańców. 


_ Wygnańcy palsty m Mandżurii. 


Gdy w sierpniu zeszłego roku zwycię- 
skie wojska niemieckie i  austryacko - wę- 
gierskie tryumialnym pochodem znaczyły 
zajmując 
kolejno Litwę, Białoruś i Wołyń — cofające 
się wojska rosyjskie z rozkazu w. księcia Mi- 
kołaja Mikołajewicza zagamiały w odwrocie 
i zabierały ze sobą olbrzymie ilości ludności 
polskiej. Cyfra tych nieszczęśliwych rodaków 
naszych skazanych za niepopełnione winy na 
krwawą tułaczkę rosła z dnia na dzień aż 
wreszcie we wrześniu 1915 r. przekroczyła 
miin. 

Wówczas nawet wśród władz rosyjskich 
wcjennch i administracyjnych, na barki któ- 
rych spadła dalsza opieka nad tymi wysie- 
dleńcami, zapanowało przerażenie. Na coś 
podobnego nie był przygotowany ani rząd a- 
mi społeczeństwo rosyjskie. Naturalnem na- 
siępstwem tego iście azyatyckiego zarządze- 
nią było to, że przy ogólnej panice i powsta- 
łym stąd chaosie, olbrzymi odłam wygnańczej 
iali skierowano na Daleki Wschód. I oto do 
biblijnego podobny exodus pędzony na 
wschód przetłoczył się między innemi przez 
Syberyę i Mandżuryę aż do Władywostoku nad 
Cceanem Snokojnym. 

Gcigota ta powinna znaleźć kiedyś nie- 
tylko historyka ale i piewcę swojego. Histo- 
rya tiew'ele zapisuje podobnych przykładów 
mied'li i wdręczenia, cierpień moralnych i fi- 
zycznych, jakiemi ta fala polska znaczyła 
szlak swej strasznej wędrówki. Zwłaszcza 
wśród dzieci śmiertelność doszła z powodu 
różnyci epidemii do tego, że ma każdym nie- 
mal postcju pociągu z wygnańcami wynoszo- 
ne trupy zmarłych w drodze z niewygód glo- 
du, wycieńczenia i chorób dzieci. Świadczyć 
o tem będą rozsiane wszędzie uneniarze przy 
dwcrcach, o ile ich już nie usunięto. 

Wówczas ocknęły się z apatyi Kolonie 
polskie na Syberyi i przypomniały sobie swój 
wzglęcem rodaków obowiązek. 

Cdhywejący tę drogę z wygnańcami dzien- 
nikarz warszawski, p. Z. Trejdosiewiez, tak 
opisuje ten odruch humanitarnej akcyi sybe- 
ryjskiej Polonii: 

„Zwartym i silnym szeregiem rzucili się 
na ratunek nieszczęśliwych ziomków oddaw» 
na zamieszkali w Rosyi i Syberyi Polacy we- 
speł z przymusowo przybyłą z wygnańcami 
pclską inteligencyą, dając przytem świetny 
dowód swych zdolności organizacyjnych i nie- 
wygasłej solidarności narodowej. Zabiegi w 
tej mierze wszystkich dawniej isiniejących 
i mowo-powstałych wtedy organizacyj pol- 
sko - katolickich skoncentrowały się w jedno- 
litej, wspólnej i skoordynowanej działalności 
Rady Zjazdów Polskich Organizacyi Pomocy 
Ofiarom Wojny, jednoczącej 224 rozrzuconych 
po całej Rosyi oddziałów i rozporządzającej 
milionowymi funduszami, otrzymanymi drogą 
ofiar na rannych Polaków i zapomóg od skar- 
bu i społeczeństwa rosyjskiego. 

Fatum dziejowe chciało, że. olbrzymia 
fala wygnańców polskich potoczyła się na 
Daleki Wschód w kierunku Kamczatki od- 
wiecznym i historycznym szlakiem, przepójo- 
mym łzami, krwią i cierpieniami polskich 
męczenników narodowych — Koniederatów 
Barskich, rycerzy Konstytucyi 3-go maja, le- 
gionistów Dąbrowskiego, powstańców 30-g0, 
48-g0, 63-go roku i niedawnych bojowników 
za idee wolności narodowej. 
cierniowej i-ja pośpieszyłem w ślad za falą 
nieszczęsnych tułaczów, jadac koleją z Kału- 
gi przez Samarę, Czelabińsk, Irkuck do Stre- 
tieńska przy słynnej kątordze w Nerczyńsku, 
a dalej już parostatkiem przez rzeki Szyłię 
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Po tej drodze ` 


w naw ea 


| trzeba. ; 


du. 


i Amur do Hlsgowieśżciakcki; skad wreszcie A Ę 
-innym parostatkiem "ruszyłem w dół rzeki 


Amuru i w górę rzeki naga, do Charbina 
Ww Mandżúryi. 


" Po drodze wszędzie te. same straszne 


sceny z jednej strony polscy tułacze, zrozpa: 
czeni, wynędznial, zgłodniali i trapieni cho- 


robami zaraźliwemi, zwłaszcza drobna dziat-' 


wa, nie myta, nie czesana i bytująca w zwie- 


rzęcy . sposób, az drugiej. ‘strony ma każdej. 


stacyi energiczni i. ofiarni delegaci miejscowi 
polskich komitetów pomocy, a ponadto wszę- 
dzie polskie plakaty ze. wskazówkami 


moc, opiekę i obronę przed głodem, demora- 
lizacyą (zwłaszcza u dziewcząt) i wynarodo- 
wieniem (szczególnie dzieci, odcięte Od To 
dziców). 

Na pograniczu pomiędzy Syberyą a Mand- 
żuryą leży st. Mandżurya kolei wschodnio - 
chińskiej, spotykają wygnańców Polacy, u 
rzędnicy chińskiej komory celnej, . admini- 
strowanej przez Anglików.. Kolonia polska 
jest tu tak liczna, że posiada . swój. „własny 
kościółek katolicki. Dalej przy tej 
wschodnio - chińskiej kolei leży st. A-schi-he, 
gdzie nawet kulisi chińscy mówią po polsku 


i to dziwne zjawisko powstało siąd..że obok- 


leży pierwsza w Chinach akcyjna cukrownia, 
założona po wojnie rosyjsko - japońskiej przez 
grono polskich ziemian z ziemi Kaliskiej z 
baronem Grothusem na czele; rzeczona cü- 
krownia jest całkowicie i wyłącznie prowa- 


dzona przez polski personel techniczno - han- 


dlowy z dzielnym i sympatycznym dyr. -Gie~. 
wartowskim z Lublina na czele, ożenionym z 


gościnką i uroczą warszawianką p. Roszkow-. 


ską. | 

Wreszcie w samym  śnodlku północnej 
Mandżuryi leży stolica kolejowa , Charbin, 
Ne polska oaza w Chinach. 


-- Hjgnafieg pły ml Wag.. 


Dz zialalność komitetów polskich, AW rejonie 
saratowskim ‘skierowana jest obecnie ku 
ściąganiu wygnańców z najdalej ku Azyi wy- 
suniętych miejscowości i skupiania ich w po- 
wiatach gubernii Saratowskiej. Od marca 
przyłączony został do rejonu saratowskiego 
cbwód Uralski, a od lipca i Astrachańska gu- 
bernia. Dla zaokrąglenia rejonu saratow- 
skiego włączono doń jeszcze jeden z powia- 
tów gubernii saratowskiej, leżący na drodze 


‘z obwodu uralskiego do. Saratowa. W obwo- 
„dzie uralskim samym komitety polskie nie u- 


rządzają stałych siedzib dla wysiedleńców i 
starają się ich przenieść do gub. saratowskiej. 
Nastręcza to duże trudności ze względu na 
zły stan dróg po Uralu i rozproszenia wygnań- 
ców, których niekiedy pojedyńczo wyławiać 
Pozatem komitety tamtejsze polskie 
brały żywy udział w powrotnej ewakuacyi wy- 
siedleńców z Turkiestanu, gdzie ich bylo, 
podobno, około 84,000, z czego na Polaków 
przypadło 6,000 ludzi. Ludziom tym najcięż- 
szy bodaj krzyż przypadł w udziale: surowy 
klimat, brak środków żywności, choroby ne 
kały nieszczęśliwych. Umarło też bardzo wie- 
Rozpoczęto ewakuacyę pod kierunkiem 
członka: rady ministeryum spraw .wewnętrz- 
nych. Ewakuacyę Polaków polecono * sara- 
towskiemu oddziałowi Centralnego Komitetu 
Polskiego. FKwakuacya szła dwiema droga- 
mi: jedna wiodła przez’ Morze Kaspijskie, 


dla: 
polskich wygnańców, gdzie mogą zńaleźć po- 


samej . 


którą się Shoga Do i sierpnia rejeo -wojna w kazańskiej 


"wano łu 8.614 osób.. Nie wesżli::d0 tej liczby - 


przez Krasnowodsk do Astrachania, druga— 


przez obwód Syrdaryjski, Orenburg i Sama-- 


rę. Obie drogi w dalszym swoim ciągu krzy- 
żują się w Saratowie. Tu część ludności po- 
została, część zaś wysyłano dalej. ZŻdatnych 


do pracy wysyłano do gubernii Mińskiej do- 


robót polnych lub do rozporządzenia Central- 
nego Komitetu przemysłowego. 

Komitety polskie miejscowe posiadają o- 
beenie ciekawe dane statystyczne o ludności, 


B moema ae mawia mna PY NH 


„tą część ogółu ludności wysiedlonej. 


upa vaneen nanaraman aaa 


 wysiedleńcy z gubernii Astrachańskiej, któ 
"rych jest około 2.400. Z. tej ogólnej liczby 


przypada na Polaków, 5,487 osób, czyli 68,1 
proc. i na nie— Polaków 3 „177 osób, czyli 36, „9. 
proc. W grupie nie—Polaków największy od- 
setek stanowią staro obrzędowey z Suwal- 
szczyżny. Z pięciu i pół tysięcy Polaków, 


niezorganizowanych- 1,453, 
proc.. Nie-Polacy są zorganizowani lepiej, na 
ogólna ich liczbę- 8,177 zorganizowani stańo- 


wią 2,920 osób, czyli 91,9 proe. Tłumaczy się 


to zjawisko poniekąd tem, . że „nie-Polaków 
przyjmuje centralny komitet obywatelski naj. 
częściej nie pojdyńczo, lecz grupami... 
Z 8,614 budzi przypada na kobiety 33,2 
proc., na mężczyzn 24,1 proc., zaś nā dzieci 
42,6 proc. Mężczyzni stanowią zaledwie czwar- 
To itu- 
maczy, dla czego przy olbrzymiej liezbie wy- 
siedlonych stosunkowo nie wielu z nich nada- 
je się do pracy na roli. lub w warsztatach. 

. (WAT). 


3 TE psiej H Panie. 


Ż Penży doi do pism BA w Pe- 
baba co następuje: W. Penzie, jak na 
całym tym wielkim szlaku, prowadzącym: na 
wschód mamy znaczną: ilość naszych wygnań- 
ców, bo prawie 3,000. Samych dzieci liczą tu 
650, z których około 800 w wieku szkolnym 
uczy się w internatach i szkółkach. komiteto- 
wych w tym celu pozakładanych. Oddział 
petersburski rusza się tu i pracuje, otacza gor- 
liea opieka nad bi ednymi wysiedleńcami i 
czuwa nad inieligencyą. Jednostkom niezdol- 
nym do pracy daje zapomogę, zdrowym wy- 
szukuje zajęcie, a komu potrzeba, udziela we- 


"dle możności nauki, szerzy wśród wychodźców 


kulturę i walczy z ciemnotą. Dwie szwalnie, 
gdzie znajduje zarobek około 60 dziewcząt, 


zorganizowanych jest 3,984 czyli 73,2 proe. sk 
co stanowi 19,9 - 


*1913 r. z liczby 
(10 proc); a i 
-0.98,173 wiadra wi : 
; zakat wydał rezultaty, dające się ująć w sia.: 


b wszym roku trzeźwości 


mają też kursa' dla anatiabeteki pogadanki: hi- J 
|. nych odprawiono msze żałobne przy ołiarzu,: 


storyczne. Mężczyźni i ich rodziny, zajęci pracą 
przez cały tydzień, zbierają się w niedzielę na 


pogadanki w sali specyalnie dla nich urządzo-. 


nej, gdzie ma się pomieścić póblioteka i czy=' 


telnia. Komitet otworzył tu też Dom Polski, 
„Ognisko“, gdzie inteligencya otrzymuje obia- 
dy'po możliwie nizkich cenach, a w niedzielę 
odbywają się tam bezpłatne odczyty i rozmai- 
te uroczystości narodowe i obchody, poświęco- 
ne pamięci naszych mistrzów. (WAT.). 


Wyrnańiy taj ię. kaman zimowej, 


z poszczególnych 1 Kolonii wygnańców pêl- 
skich, gęsto rozsianych na terytoryum : rosyj- 
skiem, dochodzą wiadomości, że wśród wy- 
gnańców panują wielkie obawy przed pono- 
wną kampanią: zimową, która przedłużyłaby 
(WAT.). 


ich mękę. 


ieści z Rosyi. 


Rok trzeźweści, 
Pod powyższym tytulem „Riecz“ z 24 
lipca zamieszcza streszczenie książki „Rok 
trzeźwości w kazańskiej gub.“, wydanej przez 
kazańskie gubern. ziemstyo. Na wódkę i pi- 
wo ludność kazańskiej gub. wydawala 15 
milj. rb. rocznie, - wogóle jednak gubernia ta 
należała do „trzeźwych”, W spisie zajmowała 
51-sze miejsce; zamiast przeciętnych 66 set- 
nych wiadra na osobę, używała 48. Objaśnia 
się to trzeźwością trzeciej części ludności mu- 
zułmańskiej. Gdzie tatarów prawie niema; 


wypadało na osobę 70 setnych.. Już przed 


guberni budził wię po- 

7 zeciwko. używaniu.: „wódki. W 
watay p s 822 monopoli zamknięto 32 
sprzedano wódki 


rezultacie i 
mN Dopiero ogólny 


(1). 


tystyczne cjiry: Przed wojną nocznie požar 


001 zagród; w. pier 
niszczył przeciętnie 4, tylko 2,467. Ziemstwo 


gub. zapłaciło o 42 prot- mniej premij ase. 


kutacyjnych; ludność zaś zaoszczędziła na po- 


żarach 750,000 rb. Podług. danych i prokurażo. 
ryi ilość spraw karnych w sądzie pada | 
zmniejszyja się o 42 proc.; u sędziów pokoju - 
m. Kazania. zamiast 8,921 spraw karnych by- 


"ło 4,338, u naczeln. zjemskich zamiast 10,520 


by lo 7, 412, y sądach gminnych : zamiast 28,056 
było 17, 746. Według ankiety trzeźwość naj- 
więcej wpłynęła ma życia rodzinne, następnie 
duchowe, wreszcie na gospodarcze. Użycie - 
maki „krupczatki“ pomimo wciąż wzrastają- 
cej ceny, powiększyło się o 5 milj. pudów. : 
„Niedzielny piróg stał się zwykłem  zjawi- 
skiem“. Użycie herbaty załeżnie od gatunku 
zwiększyło się © 30—150. proc., mączki: cukr,- 
200 proc. i rafinady 60—70 proc, słodyczy 
550 tys. pud. zamiast 260 tys. pudów roku 
zeszłego. Na ankietę otrzymano. 3,440 odpo-. 
wiedzi z różnych sier i narodowości (2,068 


_roz.). 80 pros. odpowiedzi: żąda zakazu sprze 
 daży wódki także po wojnie. 


z świata. 


H rocznicę gmi ierci oi. papieża Piusa K, 


=W rocznicę śmierci papieża Piusa X (20 
sierpnia) nie udzielał Ojciec święty żadnych 
audyencyi ani publicznych ani pfywatnych, 

roczyste nabożeństwo żałobne odprawione 
zostało podobnie jak ubiegłego roku w kapli- 
cy Sykstyńskiej. - W godzinach bardzo wczes= 


obok grobu Piusa X. Publiczności do zwie- 
dzania grobu nie dopuszczono, gdyż napływ 
był zbyt wielki. Pozwolono tylko na składa. . 
nie wieńców na miejscu w kaplicy oznaczo- 
nem, nad grobem papieża. Z okazyi rocznie 
cy śmierci Piusa X  „Tribuna” zamieściła 
dłuższy artykuł, w którym wspomniała 0 od 
ręcznym liście papieskim, pisanym na kilka 
dni przed śmiercią do cesarza Franciszka Jó- 
zefa. Po wysłaniu listu tego papież już nie 
więcej nie mówił i nie nie pisał. List ten bẹ- 
dzie opublikowany po wojnie. 


ngła a Watykan 


Korespondeni berlińskiego „Lokal-Anzei- - 
gera“ zaznacza na podstawie intormacyj rzym 
skich, że rząd angielski jest nader niezadowo- 
lony. z dotychczasowej działalności swego. dy- 
plomatycznego przedstawiciela przy Watyka-- 


mie, sira Henry Hewandsa. Zarzucają mu w 


Londynie głównie, że nie udało mu się namó- 
wić Ojca św. do zajęcia nieprzychylnego Sta» 
nmowiska wobec mócarstw centralnych, W nie ` 
malej mierze zaszkodziło mu również, że wy-. 


'stępował zanadto gorliwie za ułaskawieniem 


Casementa: Takie. jest tło pogłosek © zmianie 
w dyplomacyi. angielskiej przy, Stolicy. papie- 
skiej. 


Pomoc wojskowa przy Żniwach. 


Ministeryum - wojny podaje do wiadomo. 
ści, że żołnierze armii francuskiej i angiel- 
skiej mają przybyć ludności belgijskiej z po- 
mocą przy źniwach. Wynagrodzenia żadnego 
paymona nie będą. 


len świętego oburzenia, jaknajprędzej Wwyco- 


tuje się z awantury, aby broń Panie Boże, nie 
trafić na świadka, spieszy do domu, by się po- 
chwalić swą przezornością przed małżonką. 
Takiej też maksymy trzyma się B. K-wiec 
iw swej „działalności“ politycznej. Przykła- 
dem — dzieje Dmowszczyzny. Ile razy p. 
Dmowski byl u szczytu wpływów, tyle razy 
„Kuryer Warszawski“ kornie płaszczył się 
przed nim, ile razy p. Dmowskiemu powinę- 
ła się noga, tyle razy to pismo odwracało się 
odeń z pogardą. . Wreszcie — okres wojny. 
Narodowa Demokracya uchwyciła się odezwy 
Wodza Naczelnego jak tonący bizytwy.. no 
i pokaleczyła się nareszcie śmiertelnie. Tym- 
czasem bractwo B. K., które również z za 
chwytem rechotało nad tą odezwą, kwitnie 
nadal, p. B. K. żyw, zdrów, wesół, pełen i na- 
dal zdrowego optymizmu. Dlaczego? . 
Bractwo B. K. nie mogło zostać się w ty- 
le N. D.; dlatego, jak widzielimy, p. B. K. 
wziął natychmiast nutę pierwszego tenora w 
chórze śpiewającym „Veni creator" nowożeń- 
com: Polsce i Rosyi. 
li czapki „dworianskie* z gwiazdeczka i z ó- 
paską czerwonego krzyża, paradowali 


przysziej zjednoczonej Polsce, piorunowali na 


Galicyę „przez złośliwy żart“ — jak mawiali ` 


— „ftazwaną polskim Piemontem*. „Jesleś- 
że odezwę o Legionach re- 
dagowano w ministeryum w Wiedniu” pisał 
wówczas organ p. Olchowicza. 

Zgoda więc między „Gazetą Warszaw- 


„Kuryenem War- 


B. K-wcy zaś, powkłada- 


po. 
Warszawie, kłócili się o przyszłe posady w. 


(SACZ T LIADSDA CIEAGKIANCE 


szawskim', jak widzimy, panowała wówczas 
na całej linii, W jednym tylko bractwo B. K. 
zasadniczo różniło się od N. Demokracyi: ta 
ostatnia chciala koniecznie chociażby  czym- 
kolwiek dopomódz zjednoczeniu Polski, brac- 
two B. K. zaś przęz swój organiczny wstręt 
do czynu stanowczo opierało się wszelkim 
próbom w tym kierunku, uważając, że jeśli 
zjednoczenie Polski ma nastąpić, to nastąpi 
i bez pomocy Polaków, że to rzecz kaalicyi, 
a w pierwszym rzędzie Naczelnego Wodza 
Rosyjskiego, który sam się z tą propozycyą 
wyrwał  „Czekajmy na koniec nawałnicy, na 
jej robotę burzącą i zarazem budującą” per- 
swaduje p. B. K. a kilka wierszy dalej mówi: 
„irzeba z wytrwałością, spokojem i równo- 


wagą patrzeć w przyszłość, na którą cały świat 


wespół z nami pracuje”. 

Świat cały niech pracuje przelew em swej 
krwi, my pracujmy oczekiwaniem i spokoj- 
nem, zrównoważonem patrzeniem Ww przy- 
szłość: taką dyrektywę dał odrazu p. B. K. 
swoim B. K-wcom. N. Demokracya, w po 
staci swego Komitetu Narodowego rwie się 
do czynu i ogłasza werbunek do drużyn kaino- 
wych. B. K. nie lubi się: przeciwstawiać, 
więc nie tylko daje zgodę, Jeez jeszcze poucza, 
że 6 ile uchwała zapadła, to „trzeba . przyło- 
żyć starania, aby rzecz cała: była zrobiona 
dobrze”. Nie zna. B. K. ten, ktoby sądził, że 
„Kuryer Warszawski” w ślad za. tymi słowy: 


„wystąpił ż płomiennym wezwaniem do swych 


prenumi eratorów, aby chwytali za broń, odda- 
wali swe mienie na drużyny. Po co? .B. K: 
nie lubi takich I TEŚCZY —= inni go SABAT 3 
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Możność przechodzenia óśkoiników z ar- 
mii do drużyn, udział młodzieży mającej std- 
wać do wojska, ochotnicy z Ameryki — uspa- 
kaja „Kuryer Warszawski” — zapewni fto 
wszystko powodzenie drużynom. 

Ochotnicy Polacy z Ameryki będą się bić, 
a B. S-wcy będą pracować u Loursa „patrze- 
niem“ w przy! rszłość. Przepraszam — nie chcę 


być jednostronnym — bractwo B. K. podjęło 


się prowadzenia polityki międzynarodowej. 
Przyjażdża do Warszawy „angielska” delega- 
cya składająca się z artystki Bariatyńskiej, 
zrusyfikowanego Bulgara Marmarcewa i kilku 
żydów korespondentów „Rieczi*. „Kuryer 
Warszawski“ występuje z płomiennym arty- 
kulem na ich cześć: 

„Czuliśmy zawsze jej (Anglii) — pisze 
„Kuryer“ — polityczne współczucie, į jej kuma- 
uitarny protest przeciw losom tragicznym 
Polski i Polaków“. „Anglia przyjaźni tej 
sklada dziś nową ofiarę, a my z niej dumni 
jesteśmy, bo dumnym ma prawo być ten, ko- 
go klasyczna kraina wolności opieką swoją 
otacza. I w chwili, „gdy ziemia, polska drży, 
zegar dziejów ma-jej wydzwonić wielką go-- 


„dzinę odrodzenia, my błogosławimy słonecz- 


nemu W. Anglii, wołając „England for 
ever!“ 
Gdzież jeszeze na świecie żebracy diie. 


kują w takim patetycznym, wzniosłym tonie? 


„Sempre avanti: Savoya!” wołali wkrótce, 
znowu B. K-wcy, zachwyceni ` artystycznym | 
pchnięciem w- plecy -swego 'sojusznika przez 
nowego „słojecznego ducha". I jeszcze. Z: 
A ainoaa caent Dosylag swe mat 


i miasteezka. polskie. 


trony z kwiatami na dworce na spotkanie 


"wszystkich kuryerów francuskich, serbskich, 


albańskich, jadących do Petersburga. 
Czasami bractwo B. K. podejmowało ak- 
cyę dyplomatyczną i w Petersburgu. Tak bye 
ło między innymi i wtedy, gdy cofająca się 
armia rosyjska zaczęła palić, rujnować wsie 
„Niech nasze oddziały 
straży tylnych, broniąc eofania się sił głów- 
nych, pozostawią po sobie jedynie gołą ziee 
mię pozbawioną ialującego morza zieloności” 
— zachęcało „Nowoje Wremia“ „kozumi” do 
tratowania ziemi polskiej. 
Drgnęły z przerażenia serca B. K-wców i- 
tysiące oczu błagalnie zawisły na Wielkim 
Mistrzu. Wielki Mistrz przemówił z godno» 
ścią istotnego B. K-wca: „Artykuł niniejszy 
— zaskomlił p. B. K. — podyktowany był o- 
czywiście pobudkami patryotycznemi wyso- 
kiej miary, które każdy człowiek, umiejący 
myśleć -po obywatelsku, ocenić potrafi“ i bła- 
ga dalej, aby „słuszne i „niezbędne odezwy“ 
były ujmowane nieco wyraźniej, nakładały 
nieco hamulea na. patryotyczne pobudki TOZ- 
bezstwionych kozaków. Artykuł ten pisany 
był przez-p. Bolesława Koskowskiego. Po 
tym artykule poczułem doń bezgraniczną po" 
gardę i wstręt. Lecz nie: wywołał ten artykuł 
ze strony czytelników. A Warszawskie- 
-go* żadnego protestu, bo oni wszyscy również 
mogliby tylko takim. jezykiem przenta wiać do : 
Swego władcy, * R 
ERa dzien 5i sierpnia r. 1915... 2 
| (Dok, zast 


a ; 


prokurent Łódzkiego Oddziatu. 


W | zmaśtym tracimy sumieninego i oddanego nam pracownika, o którym pamięć zachowamy na 


Zarząd Twa Akce. L. RA Borkows 


"Pa długich i ciężkich cierpieniach zmarł 28 sierpnia, w wieku lat 39, mój | majukochańszy 
mąż, drogi syn t masz naa ajciee , 


DENTYSTA. 


prosao dragich nam zwłok nastąpi wa wtorek, dnia 28 sierpnia 8 Godz. i rano 
z domu przy ulicy Piotrkowskiej 124 na cmentarz wyznania mojżeszowego, o czem zawiadzmia 
krewnych, przyjaciół i znajomych. | 


1525—] 


_Stroskana żona, m 


matka i dzieci. 


-prat m kie temrzptni Moyin a d. orkowie l 
| pe krótkich, lecz ciężkich eiarpieniach, spatrzeny Św, Sakra 
 mentami, przeżywszy lat 47, zmarł dnia 28 sierpnia r.b. 
T _ Eksportacya zwłek z sanaterium „linitas* do kościoła - 
S-go krzyża adkądzie się we wtorek, o godz. 11 rana. Hakożsń. 

stwo żałobne ws Środę w Kościele Ś.ge Krzyża e gedz: 10 rane. 
- Wyprowadzenie zwłok na Stary Gmentarz katolicki tegoż 


Ra smutna te chrzędy zapraszają 


dnia e godz. 4-ej po południu. 
q kolegów, przejęcie i znajomyc 


ziat ekono iczny, 
-" Handel z saa ołaupowzanymi. 


Jak wiadomo, żywy postęp w rozwoju 


- stosunków handlowych z obszarami okupowa- 
nymi wymaga rozszerzenia zarządzeń organi. 


zacyjnych dla. popierania ruchu handłówego. 


- Tej potrzebie wedle rozporządzenia austr. 
naczelnej komendy armii z 7 sierpnia 1916 
roku czymi się zadość przez utworzenie po 
jednej ekspozydurze krakowskiej centrali. o- 
brotu towarowego z siedzibą w Wiedniu iw 
Budapeszcie. 


centrali obrotu towarowego, dalej oddziału 
ruchu towarowego generał gubernii wojsko: 
wej w Cstynii. - 
Obok pośredniczącej czynności przy -za- 
twianiu przez władze ceniralte próśb 0 
zezwolenie na wywóz, import, względnie prze- 
wóz mają dalej ekspozytury te pośredniczyć 
w szybkiej przesyłce załatwionych próśb i w 
innych uwiadomieniach dla centrali obrotu 


towarowego i objąć funkcye urzędów wywia: : 


dowczych we wszystkich kwestyach dotyczą: 
cycli importu i eksportu do obszarów okupo 


"wanych, mają też na życzenie kół. intereso... 465, 


wanych t także pośredniczyć w inkasie preten- 
syi niezałatwionych obsadzonych obszarów 


Królestwa. Polskiego i Czarnogóry. Przez: u-- 


dział Izb. handlowych i przemysłowych i in- 


traltych, ekspozytury bedą same miały ciągły 


przeglad aktualnych kwestyj życia gospodar". 


czego; wysyłając sprawozdania będą także da- 
wały przeglad centralom ruchu towarowego i 


na podstawie osiągniętych informacyj będą 


występowały: z inieyatywą. Ekspozytury służą 


zarazem, jako miejsca sprzedaży dla stempli 


c. i k. zarządu wojskowego. Dalsze zadanie 


w ramach zakresu działania ekspozytur przy- . 


dzielone im będą w miarę doświadczeń pra- 


kżycznych przez miarodajne strony, mianowi-- 
cie przez gelerał gubemie wojskowe w Lu-. 
'klinie.. Belgradzie i Cetymii lub też przez na~. 
czelną o. armii. Jiko kierownik ekspo- 


"Obie ekspozytury mają repre- . 
: zentowàć- interesy krakowskiej i belgradzkiej 


; f tiei: 


4 Bukaresztu, „Banca Nationala a Romaniei* został 
upoważniony do emitowania 7 iz miliona bankno- 


-60%, pożyczka m, War 


h pozostali w nieutułenym žala - 


Zona, córki i rodzina. 


zły W. Wiedniu funguje przedstawiciel kra- 
kowskiej centrali obrotu towarowego, ZAŚ. w 
Budapeszcie przedstawiciel centrali belgradz- 


6a autok rumańskich. 


Według „depeszy jei „Zeit z d. 35 b. fu 


tów. „Po t -de 1.8 miiicnów po 2 lei, 


sk Gielda warszawska 


| Notowania z dnia 28 Sierpnia. 


Papiory wartościowe: bai 


6% Obligaeye ra. War- 
Bzawy.z r. 1915. 


Szawy zr. 1916. . 
a'j Phy pożyczka m. | 
WATSZaWY |. 0] yn] owo] | mm 
5o listy zast. Tow. 


b. m. Warsż. „| 90,50] 89.501 80,80 89.85 
4, 0 oj] | o, BB.EO 
4], o. listy zast. Tow.. 

ed, ziemskiego .| 94,25} 983.25] 93.70 
śą i Łódzi - = [ = Jea 


| Maski niem. _uabywano po 49.67 i- pól, 


40,65, 49,62 i półi -49,65. 
nych ciał publicznych w obradach miejsc ćen- |. : poea 


Korony PRO po 33,80. 


Goa beriska 


A Berlin, 28 sierpnia. Dzisiejsze obroty prywat 


TRÈ DA -gieldzie berlińskiej wykazały zniżkę kur- 


„sów przy breku zaofiarowania: Pożyczki rosyjskie 


w lemem żaofiarowaniu. Akcye niemieckich ir 
stytueyi bankowych trzymają się dobrze,. pożyczki 


rumuńskie -w obiiiem zacfiarowaniu. Pieniądz co- 
dzienny — płynny, po 33%, 


na: ultimo 51/5 do 


(54%, dyskonto prywatne a/a% i A Bankno- 


: w 
DRA ZA: 


W Nawa = 


Austro-Węgry 
Bulgarya, 


» 
» 


Naczelny Redaktor: C; Cezar Zawitowski 


i nakłań: Wytawnietwo polskie A. NAPIERALSKI 
-E ZAWIŁOGSKI 


" ROZPORZĄDZENIE POLICYJNE 
dotyczace piekarni. * 


W porozumieniu z panem gubernatorem wo- 
jennym: wydaję na zasadzie § 1 rozporządzenia 
pana naczelnego wodza na Wschodzie z dnia 22 
marca r. 1915,-w połączeniu z 8 1 rozporządzenia 
pana General- Gubernatora z dnią 8 września 1945 
r. (Dz. tożp. Ñr, 1 str. 1) dla miasta Łodzi i dla 
powiatów. ziemskich Łódzkiego i Brzezińskiego 
jak i dla podlegającej niemieckiej administracyi 


nie policyjne: 
$i 
Piekarnie mogą być umieszczane w piwnicach 
tylko wtedy, jeżeli ostatnie wystawają ponad zie- 


t 
| 
u = cześci powiatu Łaskiego następujące rozporządze- | 


| mię co najmniej na */, jej ogólnej wysokości i | 


| spodnie krawędzie ich okien znajduja się majmniej 
! 20 cm. popad powierzchnią ziemi. Przy nowych 
| zakładach wytagalna jest najmniejsza przestrzeń 
| powietrza 10 cm. na robotnika. 
H y .§2 o ; 
| Pomieszczenia musza być wysokie najmniej 
| 2% m, (przy mowych budynkach 2 % m.), suche, 
widne (bezpośrednie światło) i przewiewne. Po- 
| dłoga misi być gładka i szczelna, wszystkie rogi 
miusżą być żaokrąglóne. Świany i sufity muszą być 
| bielone i nie powinny mieć , żadnych szczelin lub 
pęknięć. 
83. 

Pornieszezenie zakładu nie może służyć ani ża 
pokój mieszkalny, ani za sypialny lub za kuchnię, 
nie może być w połączeniu z wygódkami, stajnia- 

„mi etc i musi być zamykany od strony bocznych 
pomieszczeń. Większych zapasów mąki i innych 
zapasów w takowych przechowywać nie wolno. 

$ 4. 
"W pómieszćżeniach zakładu nie mogą enajdo- 
wać się psy, koty lub inne zwierzęta domowe. 

W piekarniach nie wolno przechowywać o- 
dzieży. używanej. Dla osób zatrudnionych w pie- 

| karniach. muszą być specyalne pomieszczenia do 

| mycia i szatnie, które winny być zaopatrzone w 
wieszadła, stoliki do mycia, miednice, mydło i 

ręczniki w takiej ilości, ażeby dla 5-u robotników 
| 

1 

| 

h 


był jeden stolik do mycia z miednica i mydłem, i 


dla każdego z nich przynajmniej raz na tydzień 
zmieniany ręcznik. 
$ 5. 
Nie wolno pluć na podłogę; 
być poustawiane spluwaczki. 


5 6. 


Wszystkie pomieszczenia i narzędzia muszą | 


być utrzymane w największym porządku i najskru- 
| pułatniejszej czystości. Podczas roboty pracownicy 
winni nosić białą, nadającą się do prania odzież i 


m 


diatego winny 


takież fartuchy, trzewiki i czapki, które powinny 


roboty ręce i ramiona winny być wymyłte, paz. 
oo czyszczone i w razie potrzeby osci 
8 7. 

.. Do robół w piekarniach i mikierniach nic sa 
dopuszczone: wszystkie osoby z zakaźnemi lub 
skórnemi chorobami i posiadające bakterye. Wła- 
dze gminne są upoważnione, wszystkie w zakła- 
dach piekarskich zatrudnione osoby w regularnych 
i czasu poddawać lekarskiemu badaniu. 

$ 8. 


Oczyszczanie pomieszczeń może być skutecz- 


przez wilgotne wycieranie (nie przez zamiatanie). 
Istniejące robactwo winno być wytępione i działa- 
iące muchołapki nasiawione. 
89. 
-W pomieszczeniach zakłady palenie tytoniu, 
siedzenie i leżenie na stołach jest wzbronione. 
8 10. 
Zanieczyszczanie i fałszowanie mąki i drożdży 
jest zakazane. . 
8 11. 


zarzutu. 
A $t i 
Od przepisów. pod Ap 1 i 2 przy istniejących 
zakładach może nastąpić zwolnienie. Odpowiednie 
wnioski winny być skierowane dla miasta Łodzi i 


Prezydyum Policyi w Łodzi, dia powiatów Łaskie- 
go i Brzezińskiego do. odnośnych urzędów powia- 
towych. 

8 18. 

Odbitka niniejszych przepisów jak również 
ewentualny rozkaz dotyczący wwołnienia (8 12) wi- 
nien być wywieszony w każdem oddzielnem po- 
mieszczeniu zakładu. 

| 844. 

Przekroczenia niniejszych przepisów karane 

będą grzywną do 5,000 rubli lub więzieniem albo 


prócz tego, odebraniem. koncesyi. 
$ 15. 


wiązującą z dniem ogłoszenia takowego. 
Łódź, dnia 23 sierpnia 1916 r. 
Cesarsko-Niemiecki Prezydent Policyi 
Loehrs. 


i 
Uwaga. Majace być wywieszone w piekarniath 
odbitki niniejszych przepisów nabyć 
| 


można w Niemieckiej państwowej 


drukarni w «Łodzi, Piotrkowska 85. 


Nadesłane, 


Lotrya dodroczyna 1916 E 
Rady Givne) Gpiernńczej 


mia przy ER, esnie biletu. 


150,000, 60,008 mk. 
B wiele wygranych 
po 20,000, 19,050 mk i i t B 


f _16 mk, 30 i 


lala A 6. 0. > a 


i każdy gracz za tę "niż cenę eea udział 
w rozegraniu 
wszystkich powyższych wygranych, 
Ciągnienie będzie się odbywało od 2-go do 12-50 
pażdziernika 1916 roku publicznie, 
: Wypłatę wygranych gwarantuje Bank Handlowy 


Główne wygrane: 
| 
| 


w Warszawie. 957—8 
Rażda loterya komuś zysk przynosi. 
Leterra R, G. ©. przyniesie zysk krajowi 


być używane tylko w piekarni. Przed rozpoczęciem ` 


nione dopiero po ukończeniu robót, piekarskich, 


"Woda używana w BRAM musi być bez 


powiatu Łódzkiego do Cesarsko -Niemieckiego 


aresztem do 6 miesiecy, w ciężkich wypadkach, o 


Niniejsze "rozporządzenie otrzymuje moe obo- ; 


Wyjątkowe korzystne widoki wygra- 


ENER SOSIE 


YNES 


li | 
k manyan Filologiez: 
| A. ZIRAQWSZIZGO w Lodzi, 
uł. Gubernaterska He 8, róg Mikołajewskiej ; 
podaje do wiadomości Sz. Rodziców i Opiekunów, że kance- p 
łarya gimnazyum przyjmuje podania codziennie Od godz. il 
do 2 po poł. Egzamina rozpoczną się 22 sierpnia. Przy gi- 


| GUSZA HCI ś 


it š f: 
ETWORY | 


- iPRZ 


SZKOŁA TECHNICZNA (Technikum) 
z językiem wykładowym polskim. > Pańska 3 w kadzi ©), 
Kurs trwa 3 lata. Kończący kurs otrzymuje patent na stopień póm- 
inżyniera sztuki budowlanej, elektro-techniki lub mechaniki. Wy- |k 
kładane są przedmioty: ogólno-kształcące, fachowe i języki: polski. 
niemiecki į francuski Na pierwszy kurs przyjmujemy kandydatów |Ę 
i kandydatki z wykształceniem minimalnie 3-klasowem. Młodzież 
z wykształceniem śŚredniem może być przyjęta na kurs 3. Przy 
szkole są klasy przygotowawcze, do których przyjmujemy młodzież 
z wykształceniem poczatkowem. Przy szkołe własne warsztaty. 


Szkoła ja. Orzeszkowej, 
Łódź, Spacerowa 21, 
poszikuje: wykwalińkowanega 


Yei BE” m e raw || Wyróżniający się swą dobrocią  |||naqczyciela 
ETEN TTE _ proszek do prania bielizny a gamma i jl 
ZE asa | | v: Kto rygłaje, ten wygrywa. 


Korzystajcie z okazy: i 
szanse wygrania na bW. Krór - 
lewsizo "Ve » prjęjkazyja: 
loteryi, której ciągnienie trwa o 
6-sp wrzesnia do 8-50 raźśzier- 


gy La Lag " 
| e Lódź, Wólczańska 55.0 
Egzaminy wstępne i poprawkowe I września, lekcye 4wrfze- 
śnia. Podania przyjmuje kancelarya szkolna od 11—3. 


kemie] Jet. SETZER i kn. WERE W Wasani 


4 1364—6 nika r. b., z główną wygraną 
p | HDI AAA | a. p 
; ; z leca hurtowo firma  : 1471—10 RIOR KOR g 
Do. sbiadu WER P:atrkowska 14 ERO | e jedną wy 600200 koron; 1— 
sd Re A dzaj f . * a 4 ra ; W ygraną à ; 
o. 8. NO SKIEGO Edmund Begdański Będz e ywiańska Ne. 49, 400060 kors 1 — 200000 kor 1 — 


100000 kor., ainne wygrane także 


nadszedł świeży rage tanich cygar aoi 
10.555.008 korom . 


(A tureckich tytuni htr. Swidi z Konstantynopola. (Skład towarów kolonialnych, cukierniczych, konserw i mydła), 


zzmzzzntazzzzzazziz: Sprzedaż hurtowa i detaliczna. smmm: 15085—2 Paczka 22 k. Proszę żądać wszędzie! Paczka 22 ke üwagas Każdy drugi los wygryea, 
: ; : ; hes = Cena: . ; 
U A d . K wielkim | wa Ro. 05 k. Bh. 125 M, Si i 
wW : a uczącej się mło- : too h 
mun uro ania dzieży Treh i E Ri T= Ri. 14.— BR. 28. Rh. 56 - 
© zakładów: naukowych i spacyałny dział ukiorów sppriowych * Miarki na rok 1917 wyjdą w połowie września. Los h hę à o = u 
zzzzzzzz posiada zzzzzzzz Zawierają bardzo. wiele zajmujących opówie- Także Hamburska pierwszej kl, 


Pruska 3-ej, Saska 4-ej, Wiedzń. 
ska 4-ej i różne filantropijne los 
Jdterye z głó- nią 
wn wygraną 20B,0JO_KOTGR 
po cenie losu całego Rb. 4.80, 


w największym kausystowanym kan- 
RA, 


- ści, pięknie wykonane obrazki kolorowe,. bardzo 
interesujące. statystyki państw wojujących, Kró- 
| lestwa Polskiego i. dawniejszych ziem polskich, 
z: | obszerny kalendarz historyczny, zaimująco uję- 
| | ty pogląd wypadków wojennych z szczególnem i 
uwzględnieniem spraw polskich, zbiór przepisów H 
prawnych, spis jarmarków z wszystkich tezech j 
zaborów itd. itd. f S i 


ą Taya krawiec BRAWI PLTAOWIÓZ ; 


Warszawa, Senatsrsika 17, I-sze piętro, front Telef. 97-858. 
Uwaga! Tamar dobry, rnhnia sidna. Gwagać. 
sd "1278 — Pak SH 


a irom ghi mesze 


e 


torze iaa P.JATRA 
Łósź, Piotrkowska 22. 1501—1 


Lieytacya przymsowa, 


W środę dn: 80 sierpnia 1916 F.’ 
„| sprzedam przez licytacyę publicz- 
łą in plus: ; , 
o godz. 9 przed połud. uł, . . 
Ciemna *% 85: 1 resorka, ' © 2 
2) o godz. 9*/, przed połud. uł 
Franciszkańska Ne 32: 2 plus zo: 
we kołdry, I maszyna do szycią, ' 
'8)o godz. 10 przed poł, w. 
Ałeksandryjska 20: 70 Par żółtes: 
tego obuwia dziecinnego; | 
4) o godz. 1L przed poł, uł. 
Nowomiejska 26: 10 par obuwia ~ 
dziecinnego; - i 
5) o godz. 133, po poł, W. E+. 
katerynburska 19: 4 krzesła i 8. 


Dla Panów Księgarzy, agentów i kołporterów. 
© ustanowiliśmy ceny bardzo korzystne. Kto chce 
F| dobry interes zrobić i kalendarze wcześnie ode- 


po' cenach przystępnych. 
Igły, części, reparazya wszsikieh sysfamów. Gg brać, musi zamówienie już teraz oddać w urzę- 
Dila agentów i posr-"ników specyalne ustępstwa. d dzie handlowym: „Amtliche HandelsteRe", lub też 
S STRESS EEEIEE GE: | wprost do nas nadesłać, a przekona się, że zakupił 
a i 


Łódź, Piotrkowska 60, | 
w podwórzu 
1480—6 


SMETANKA homogenizowa | 
M L E K O sterylizowańe 


O wyborowym smaku i gatunku wyrobu rmy 
KLAUBJA SIGALINA w oR 3 do nabycia we wszystkich 
WARSZAWIE, jest w b 3 skle pach kolonialnych i mle- 
czarskich. Hurtowa sprzedaż u przedstawicielą 


Mikołó 


|| Akuszerka. 
R. Pipikowa, —— 
z dyplomem Ces. Ak. w Peters- 


burgu, praktykująca 25 lat, przyj- 
| muje Od 12—5. 


Dziś dnia 29 sierpnia 1916 r. 
sprzedam przez licytacyę publi- 
czną in pius: j ; 

_ 1) o- godz. 11 przed południem 
przy ul. Zgierskiej 37: 1 sofę skó- 
rzaną, 1 duże lustro, 1 szafę do 
ubrań, 1 koronę, 2 obrazy iinne 


| w kaunkagh wagalowych i na 


behuy. -1487—10 


1517—2 z 3 ba; | Em permon | STY 
bež, Pi f } o- godz. 117/, przed poł przy | serwety pluszowe. 1517—1.. 
z po a ca! AE? maour Al. Bracia ork ŚW Scy ul. Półiocnej 7:33 bel towarać - Gergelewski, 


3) o godz. 12 w obiad, przy 
ul. Nowomiejskiej: 15: 1 bufet, 1 
duże. lustro, l serwantkę. A 

Pietrowski, 
Komisarz Sądowy w Łodzi. 


-Wilka wypwzsdaż rúže 


mebli siylowyel 
FB genarh nade przystępnyBh. 

0 M. SEGAL, 000 

idzie wiaskininiacigi 


ZEZAN PED PR EREA EAE TEI PIREA AA EAEN SOTE A OAZA 


Łódź, Piotrkowska 125. Komi sarz Sądowy w Łodzi. 


| i Brosa żądać  wszątie p 
Airamentów 


e DENTYSTA 
a z mieszka obecnie Łódź, Piotr- 
FP B | 1248— wska 85 

- kid, konsten (pasza B. z przyjmuje: 9—12 i 4—6 po połu- 8 
e Przyjmuje dł B—1i od 3—8. i dniu w niedzielę į świętaod 10—12. 


Miksłajowska 34, 
Poleca Sz. Kliienteli duży Wy” 


bór obuwia, po cenach 
możliwie przystępnych. 


solnych | kelerowych, tyka - 
Marjana Wacława —_ 


„.GLINSKIEGO 


przyjmuje od 9—1 i od 3—7. 


TAN 


GREKA 


a koj aiy wszelkiej treści, w róż- 
s nych językach, szkolne 
g|i powieściowe, . encyklopadye i 
tygodniki ilustrowane, kupuje A. 
Tawi: Łódź, Zawadzka 6 m, 10. 
Bi : 1497—4-1 


gwara ntowanej dobroci 
1 rb. 50 kop. funt, War- 
1449—5 


Kri 


sząwa, Widok 26. 


iada, 


posady kasyerki lub ekspedyentk w 


z 4-ch pokoi sprzedam 
tanio. Łódź, Psotrkow- 
1503-—3-1 


A. 


ska 189—9, 


przyjemnej powierzchow- 


St. Ruździńskiego, 
[168 Łódź, Piotrkowska A aS s 
3647, róg Zielonej.  1842—15-1 | gruntownie Obznajmiona, Może 


złożyć kaucyę. Oferty dla „M. P.“ 


w Administracyi „Godziny Polski“ 


Piotrkowska 8$ w Łodzi, lub Ery- 
wańska18 w Warszawie. 


AIG 


zaraz lub 0d 1-go 
imi października mie- 
srkania od 2-ch do 5-ciu pokoi 
z kuchniarni, gazowem oświetle- 
niem i wszelkiemi wygodami. 
Lódź, Widzewska 30. 1526—3 


handlowiec. kolonialno- 
winny poszukuje posady. 


dzina Polski" ul. Piotrkowska 85. 
. 139%4—5 


l |— 
i zag W dobrym san wy] „384 | 
si a4 najme, ewentualnie ku- 3 KRC i: 
pie a dogodnych warunkach. daco M ide py ię 
ad m i , 
myć da W We, Ayi aOd |kowska 68 IM p, 2—3. 1486—8 
wypożyczy, ewentualnie 


kto sprzeda, pianino, ławeczki 
irebiowskie -i duże linoleum, 
Łódź Zawadzka 37 m.5. 1519—3 


jezyka polskiego 


inyznzeni przysposabia do 
daaczyciekia Średnich szkół i u- 
dziela lekeyi mizyki. Wiadomość 
Łódź, Piotrkowska. 83 m. 22. 

| 1564—3-1 


ności osoba, poszukuje. 


cukierni. Z czynnościami temi jest |" 


Oierty: „Handlowiec* Łódź, „Gaó- 


ul Na 148 I piętro. 


Araegiujg Z powodu wyjazdu: 
BLEE „Sprzedam króliki ra- 
sowe, królikarnię z trządzenie m. 
Wiadomość: Łódź, Andrzeja 38, 


m. 9. 1452—4 
i roisk w srednim, wieku z 
al długoletnimi i dobrymi 
świadectwami z większych firm 
poszukuje posady na wsi lub w 
miejscu od 1 Października 1916 
r. Łaskawe oferty w „Godzina 
Polski", Łódź, Piotrkowska: 86 - 
dla „Ogrodnika 49". © ' 1490—8 


pokój umeblowany, od- 
i smen dzielne wejście, elek- 
tryczność. Oferty „Godzina Pol- 
ski” w Łodzi, „Peta“. -- 1520—2 


Én do. szkoły, zdolny 
f GS - nauczycieł rysunków. 
Qierty „Godzina Polski,. Łódź, 
„Szkoła. , | 153—3 


Ba gat przy rodzinie Haneu- 
ESTRAI skiej dla panienek u- 
częszczających do szkół Opieka. 
troskliwa. Konwersacyą irancuska 
Łódź, Nawrot 32 m. 8. 
Á 1502—3-1 
buig cią zdrowej i z obii- 
Posakio 85 tym pokarmem 


mazaki. Wiadomość: Piotrkowska | 


szkół średnich z uni- 
wersyteckiem wykształ- 


Profesor 


ceniem, udzeła lekcyi matematy-- 


ki i naux fizycznych. Dla gru 
cykl wykładów z dziedziny nau 
fizyko-ehemicznych i ich historyi. 
Zgłoszenia do administracyi „Go- 
dziny Polski, Łódź, pod „A. L. 
1959, o 14433 


ikala 


freblowska . Bronisławy 
Kroneaberg,., Łódź, Dłu- 


ga 18, przyjmuje- dzieci od lat 3, 


codziennie od tl--I tamże, lub 
od 3—5 Bo poł. przy ul. Zawadz- 
kiej.27 m. 3. AE 


izkala freblowska K. Weigelta, 
Wia Łódź, Nawrot Ne 12, przyj- 
muje. chłopców i. dziewczęta . od 
lat 3, codziennie od 3—%5 po poł. ` 

5 5148610 


—3 


M Kea dla uczniów z konwer- 
[El | sacyą niemiecką. Warun- 
ki przystępne, Wiadomość, Łódź, 
ui. Juliusza 19 m.9. Tamże pokój 
umeblowany odnaimę.: . 1483—4 


ę dla uczącej sie. mło- 
EGP dzieży, zapew niona tro- 
skliwa opieka,- domowa. zdrowa 
kuchnia. Wiadomość: Łódź, Ro- 
zwadowska 38 m. 28. © 1445—] 


` kanapę, krzesła, oto- 
otrkc Sarrola mang. Łódź, Mikola. |. 
15125-1 ' jewska 57—12, 


1477—3 


~ — 1471 2.1 


ti yapa dla uczniów szkół sred- 
i E nich; troskliwa opieka, 
dobra kuchnia, waranki przystęp- 
ne; szczegóły: Łódź, Widzewska 
86, m 7, naprzeciwko ogrodu Mi- 
kołajewskiego. 1298—4 


Udzielam łaciny, móże być w 
kompletach w zakresie 
$-miu klas gimnazyałnych. Zgło- 
szenia dla-„S. L.* w adm. „Gio- 
dziny Połski" w Łodzi.  -1471—3 


away pokój poszuki 
UBBLIGRARY erdies pozy 
inteligentnej rodzinie. Oferty pro- 
szę złożyć: Magistraska 7-a gim- 


nagzyum. 1513—1-1 
W szkgłę robót ręcznych Hałeny 
Lipińskiej, Łódź, Mi- 


kołajewska 34, m. 47, nauka roz- 


poczyna się 1 września, Lekcye |. 


„0d 8—1 i 0d,4—6. -Po skończe- 
niu kursu wydaje się patenty.. 
> _1861—3 


U MASIJEJ żyyaae raan, 


Łódź, Piotrkowska 299 m. 11. 


biana. dokementy. 


deny w £ ; na. Imię 
Leoni Kubleczyk —_  B8Ł—1 


- Maryi Prydrich. © 
N POZOSTA i as . 


fal. paszport. niemiecki, wy- |. 


z paszport niemiecki, wye 
dany w Łodzi, na imię 
Stefana Piątkowskiego 1350—1 


ji Tagi -paszport niemiecki, wy- 
"dany w Łodzi, na imie 
Jana Ja l 1374—11 


niaka. 


ły 2 paszporty niemieckie. 
"wydane w Łodzi, na 
Rotberg i Nachy. 

1339—t 


BJ WY 
imie Szaisdii 
Rotberg. 


paszport niemiecki, WF. 
i dany w 1 i na imię 
atajczyk. '1193—1 


Maryi 


paszport niemiecki, wy- 
SAJNA dany w Łodzi na imię 
Wojciecha DzROREAAEEO i 


paszport niemiecki, wy- 
: "dany. w gminie Ostre- 
wacki, pow. Turek, na imuę Teo- 
fili Someriełd. . ` 1865—1 


ja 


emmer 


ing] paszport niemiecki, WY“ 
dany w i na; IMIĘ 
1 430 — 


paszport niemiecki WY” 
ij dany w Łedzi na Imig 
skiego IBB—tL 


